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Ha Sll-cira Z;ezdzis P rzy ifs io w fi Ziem Odzyskanych
, „ O B Y y .rA T E L E ! oznaczała, że prz\ górze zwalisk i

_ 2 A D A M A  D Z I S I E J S Z E G O  I I I .  Z J A Z D U  P R Z E M Y -  rum «visl. s 'a n ą l  d t p racy  nasz 
S I W E G O  Z IE M  O D Z Y S K A N Y C H , P O D O B N IE  J A K  p015^  robotn ik  z kilofem , łopatą 
«VTSJ P O P R Z E D N I C H  Z J A Z D Ó W , S P R O W A D Z A J Ą  S IĘ  1 taczkami> s tan *ł z m ,o tk ie“  1 

W Z M O Ż E N IA  D A L S Z Y C H  W Y S IŁ K Ó W  N A R O D U  k,f p1i> 1 zaczął budować r. ■ ,y 
^ O L S K E E G O  D L A  O D B U D O W Y  K R A J U  I  R E A L I Z A C J I  ; sk °bzai' k tó r j Przedstawia 
J R Z U  L E T N I E G O  P L A N U  G O S P O D A R C Z E G O  i  D L A  h g 0  ' 
S Y S T E M A T Y C Z N E G O  P O D N O S Z E N IA  P R O D U K C J I
R ą c z e g o  g o s p o d a r s t w a  n a r o d o w e g o , t e  i iz a -
C a D N I  E N L A  S T A N O W IĄ  G Ł Ó W N Ą  T R E S O  P O L IT jY K T  
*-Z ą d U . w 1 N IC H  B O W 7 E M  M IE Ś C I  S I Ę  R O Z Y T A Ł A -  
^ I E  T A K I C H  P R O B L E M Ó W , J A K  P O Z I O M  S T O P Y jZ Y -  
- I O W E J  "N A R O D U , W Z M O C N IE N IE  B E Z P I F C 3 E N -  
^ T W A  G R A N I C  N A S Z E G O  P A Ń S T W A , R O Z B Ó J  
P S W I A T Y  N A U K I , K U L T U R I ' I  T Y M  P O D O B N E

STANĄŁ DO PRACY NAS2 
TWARDY BOHATERSKI GOR- 
N K , CHLUBA POLSKIEJ KLASY 
ROBOTNICZEJ. I CZARNE DIA

MENTY WYDODYTE JEGO RĘ
KAMI STYdORLYŁY PODSTAWĘ 
CAŁEJ NA3ZEJ GOSPODARKI, 

Rozpoczęli pracę liutnicy 1 swo- 
>ą oiiarnę pracą zaczęli zaopatry
wać P” !łkt; w stal i żelazo, tak 
niezbędne dla odbudowy. Połama
ne maszyny montowali często 
'niem I nocą nasi metalowcy t 

stanęli przy nich dc pracy, aby 
dać Polsce produkty swojego tru 
du. Polska droga, szczególnie tu
ta j na Ziemiach Odzyskanych, 
oznaczała że na zachwaszczcnyn 
ugorze stanął do pracy polski 
rhlop — osadnik I w  p o d e  czoła 
zaczął w ydobywać tak potrzebne 
kratowi zla-na.

S P R A W Y . r

Droc# dolarowa11 
(^oga n a r o d o w a ?

>.GdY odbyw ał 6ię pierw szy zjazd 
O dzyskanych, t wytyczaj 

erWszy prog-iam prac na prze
mysłowym oddinkiu zaaosDodaro- 
.  D ii tych teoenow, przed odra. 
„  - Ącą s;ę do now ego życia Pol- 

P .e trz y ły '  s ię  w ów czas góry 
v 4 ^rodn. trudności. Ludziom sła- 

1 Woli i m ałej w iary m ogły wów 
. 96 opaść rece. Budoy/niczowir 

Polski, zarów no d , którzy 
na  siebie ciężar ogólnego 

^^ro-o-nictwa, tak  i  d ,  którzy 
4llęl; do praey w idbrykach. ko- 

j^łhiach, huiach, do takich ludzi 
. e należą i doiwiedl? tego Ynisz- 
~°na
litą

ąjralona, 1 zrujnow ana Pol-
stanąw szy w ów czas przed gi- 

U? “ Yeznyuj zadaniem  podniesie-1 
. a się z gruzów  wojny 1 okupa- 
J  ’ Wiała w tym  czasie dwie Uro

do wyboru dwie koncepcje:

albo oddać się złudnej na-
h ,*®i i wyczekiw ać na pomoc 

zewnatrz. na dolary, 
albo oprzeć plan udbudowy

kraju na własnych siłach(Jna  
własnych m ożliwościach. *■

Pierwsza z tych dróg naz
wałbym „DOLAROWĄ11, i a 
drugą „NARODOWA11 
POLSKĄ DRUGĄ ODBUjDp-
WY. 3

i ?
Droga dolarowa oznaczała *-6- 

zygnację z wiary we w łasne i siły, 
zdrowegu patriotycznego ducha 
narodu polskiego i zdania się na 
łaskę j niełaskę pomocy od zew 
nątrz. Droga dolarowa oznaczała 
wykreślenie z ży d a  Polski takich 
nieodrodnych a try b u tó w  iepod 
leoloścl Jak suw erenność pań
stwowa, ustanawianie w łasnego 
prawa 1 rządzenia się według w la 
snej woli. Przy w ybór-e drogi 'do
larow ej nie moglibyśmy przepro
wadzić unarodowienia przemysłu, 
nie mogiaby Polska prowadzić po
lityk) odpow iadającej (ej in tere
som, nie byłaby zdolna do odpar
cia zakusów na sw oje granice za 
chodnle, nie miałaby perspektyw 
rozwoju. Droga dolarowa ozna
czała oparcie się , na  pożyczkach 
1 kredytach am erykańskich.

Musimy nadaj rozwijać 
tempo pracy

Wybraliśmy polska dropę
odbudowy

■szliśmy tą 'drogą, gdyż
C:a!a ona pozDawienie narodu 

. skisoo prawSJT kraju
gospodarza we 

WYBRALIŚMY

NARODOWĄ, POLSKĄ DROGĘ 
ODBDDOWY Drogą polska ozna
czała zaciśnięcie pas? 1 zakasanie 
rękawów do gracy. Droga polska

Musimy więc nadaf rozwi
jać tempo praw , tym bardziej, 
że zdani lestcśm y na własne 
sify przy eałizowaniu nasze
go planu inwestycyjnego. Nti 
pomoi z zewnątrz nie należy 
się oglaaać. Bankierzy świa* 
ta przeznaczają ;woie kapna 
ły nie na odbudowę "olski, 
lecz na odbudowv N n i, oe 
ŚWIADOMOŚĆ IM . BLZPI 
L7FNSTW A, KTÓRE Z TEJ 
PRZYCZYNY POTENCJAŁ- 
NlF GROZI POLSCE. WIN
NA BYC PODNIETĄ DO JE
SZCZE W k tK S zIG o WYSlt 
KU NARÓD )W E 6 0  I DAL- 
->ZPJ PRACA' NAD ODBU- 
TOWĄ KRAJU.

Anglosaska reakcja stawia 
na clłiufawp. Niemiec

Spójrzm y bow iem  n iek tó rym  
faktom  w  oczy Z po g o d z i fraze
sów. i obietnic pomocy F.uropie 
przy  jej odbudow ie, w yłonił się 
konkre tn ie  p lan  anglo am erykan* 
ski, zm ierzający do octbudowy gos 
podarczej i politycznej potęgi 
Niemiec,

Z godnie z uchw ałam i konferem  
cji poczdam skiej, w szystko, co do 
tyczy odbudow y N iem iec, « decy-- 
dowane być winno pizer Rade 
Ministrów 4-cb państw: Związku
Radzieckiego, FrapY ji. W ielkiej 
Brytanii ! Stanów Zjednoczonych. 
Ten fakt. te  Anglosasl przy u- 
dziale Francji powzięli jedno-

stronnn uchw ały dowodzi, Iż bę
dą oni chcieli, niezależnie od sta
nowiska Związku Radzieckiego • 
brzmienia uchwal poczdamskich, 
forsować odbudową Niemiec,

Nie jest to zresztą pierwszy 
krok podważający uchwały pocz
damskie. Gdyby Angiosasi zabie
gali tak o odbudowę krajów  z.nisz

c/ónych przez Niemcy, )ak zabie
gają o odbudowę Niemiec, to 
można by Drzypuszczać, ze główną 
Ich troską Jest rzeczywiście gos
podarcza odbudowa Europy. Po 
coinlęciu przez rząd Stanów Zjed
noczonych pounrrowskie) pomocy 
dla Polski, czyli dla kraju, który 
najbardziej tideip ia’ w wojnie i

ORĘDZIE Generalissimusa STALINA 
Z OKAZJI &00-leck« MOSKWY

PRZESYŁAM  ŻYCZENIA DLA STOLICY NASZEJ OJCZYZ-
MOSKWY, W DNIU 800-NEJ ROCZNICY JE J ISTN IEN IA ".
C ały k ra j obchodzi dzisiaj tę pam iętną datę . Obchodzi Ją z u- 

Ąucięn- m iłości i z szacunkiem  za w ielkie usługi, oddane przez 
*utk w ę  ojczyźnie. M oskwa nie tylko trzy k ro tn ie  w h isto rii na- 
*e1 ojczyzny w yzw oliła ją  % obcego jarzm a, spod jarzm a mongol- 

sk*ego, od polsko - litew sk ie j inw azji i od najazdu  francuskiego.
STAŁA SIĘ ONA PO ZA  TYM PODSTAW Ą DO ZJEDNOCZĘ-
ROZCZŁONKOW ANEJ R O SJI W JED NO  PAŃSTW O Z JED  

RZĄDEM, Z JED N Ą  K IEROW NICZĄ WŁADZĄ.

Żaden k ra j  na świecie nie może spodziew ać się zachow ania 
SlVeJ niepodległości, osiągnięcia pow ażnego postępu gospodarczego 

kultu ralnego , jeśli n ie uda m u się uwolnić od b raku  jedności I 
n ieporozum ień Jed y n ie  k ra j zjednoczony w jedno  scentralizow a 

6 Państw o może SDodziewać się osiągnięcia pow ażnego kultura!- 
, 1 • gospodarczego postępu, zapew nien ia  sw ej niepodległości. Hi- 
^ r y c j j j ę  usługi oddane przez M oskwę polegają na  tym , że była 

* * > pozostaje nadal podstaw ą stw orzen ia  scentraiizow  anego 
ansUva Jednakże  usługi oddane przez M oskwę ojczyźnie nie ogra 

się do tego.
Mo s k w a  z o s t a ł a  z n ó w  o g ł o s z o n a  s t o i i c a  n a -

p^f l OJCZYZNY WOLĄ W IELKIEG O  LENINA, STAŁA SIĘ 
K O M o io r e M  NOW EJ EPO K I R A D ZIECK IEJ. 

t  O becnie M oskw a je s t nie ty lko  insp ira to rem  budow y Htowego 
" '* 'eck iego  społeczno - gospodarczego ładu, k tóry  zastąp ił rz« L  

^aPita’u rządam i, św ia ta  p racy i odrzucił w ykorzystyw anie c' ’o- 
L,lfk a  przez człow ieka. M oskwa stoi .jednocześnie na czele rin tu .  

lr^ Wyzwala luń  z niew oli kap ita listycznej O becnie Mos.. va 
in sp ira to rk ą  budow y now ej dem okracji radzieckisj, k tóra 

" ’ ’ 1ca zarów no pośredn ią  jak  i bezDośrednią nierów ność obyw a-
Ha tle  rasow ym  i narodpw uściow ym . D em okracja  ta  zapew nia 

* * do .iednakowwcb zarobków  za jednakow ą pracę. 
r> , M u SKY  A I I E S I E  SZTANDYR W ALKI W SZYSTKICH T EA - 

1C H  * .rD Z I NA ŚWIE1 IR W SZYSTKICH UClSNIO

NYCH RAS I NAROHOW. W ALKI O W YZW OLENIE SPOD P A 
NOW ANIA P IU T O K R A C JI I IM PERIA LIZM U .

Nie ulega w ątpliw ości, że bez tak ie j polityki M oskwa nie nio 
g iaby być ośrodkiem  organizacji p rzy jaźn i narodów  i icb ra te r  
sk iej w spółpracy w naszym  w ielom ilionow ym  państw ie. Ob? w e  
M oskwa je s t nie ty lko  in ic ja to rem  uudow y nowego spesobu żyfcia 
ludu pracującego, w olnego od ubóstw a 1 nędznej egzystencji m ilio 
nów biednych T bezrobo tnych  M oskwa je s t jednocześnie w zorem  
d la  w szystkich stolic św ia ta  w te j dziedzinie. Jed n ą  z  n a jw ięk 
szych bolączek w ielkich sto lic  państw  europejskich , a z ja 
tyckich i am erykańsk ich  s ta n o w i istn ien ie  dz.eln ic  w 
których m iliony zoiedzonycb pracu jących  ludzi je s t sk a 
zanych na  nędzną egzystencję i powolne, bolesne k o n a

nie. Jed p ą  z usług w yśw iadczonych przez M oskwę 
jest kom pletne skasow anie tych dzielnic nędzy i um ożliw ienie 
klasie p racu jącej przen iesien ia  s ię  z  p iw nic I ch a t do nowych, wy 
odnych domów, zbudow anych przez rząd  radziecka

O STA TNIĄ  USŁUGĄ, W YŚW IADCZONĄ PRZEZ MOSKWĘ 
JE ST  TO, ŻE N IE SIE  ONA SZTANDAR W ALKI O TRW AŁY PO- 
KOJ I P R /Y JA Ż N  MIĘDZY NARODAM I, SZTANDAR WALKI 
PRZECIW KO PODŻEGACZOM  DO NOW EJ WOJNY.

D la im perialistów  w ojna je s t na jkorzystn iejszym  lajęc. :m ( 
Nic dziwnego, że agenci im perializm u s ta ra ją  się w ten lub iriy 

'sposób w yw ołać now ą wojnę. Usługi, w yświadc: one przez M oskwę 
polegają n a  tym , że n iezm ordow anie dem asku je  poc segarzy do 
now ej w ojny i grom adzi w szystk ie m iłu jące pokój narody  pbt? 
sz tandarem  pokoju W iadomo jes t w szystkim , że narody m ili ja 
ce pokój z nadzie ją spoglądają  na M oskwę jako  na stolicę wiel 

.Ąkiego, m iłującego pokoj m ocarstw a i jako na potężne przedm urze 
pokoju. ,

D I-tego też k ra j nasz ubchodzi dzisiaj 800 rocznicę pow stania 
M oskwy z tak ą  m uoscią i szacunkiem  dla sw ej stolicy.

NIECH ŻY JE NASZA POTĘŻNA, DROGA, RADZIECKA
SOCJALISTYCZNA M O SbW A !“

który Niemcy „ajbardziej znisz
czyli I wyeksploatowali, trudno 
jest komukolwiek oa świecie u 
wierzyć że Ynglosasi. odbudowu
jąc  Niemcy, k ieru ją  się li tyłki 
w zględami gospodarczymi. Mo
menty gospodarcze są dla nii.1’ 
tylko o tyle ważne u Ile zgodne 
są 2 Ich celami politycznym', a 
szczególnie z celami ekspansji a- 
n -ykańskiego kapitału.

NIEPRAWDĄ J^ST, ŻE EURO
PA MOŻE WYJSC Z POW OJEN
NEGO UPADKU TYLKO PRZEZ 
'■ 'ro icooW F  NT1 r TTRP"~
MOŻNA DŹWIGNĄĆ PkZEZ OD
BUDOWĘ KRAJÓW ZNISZCZO
NYCH PRZEZ NIEMCY.

Twierdzenie, że bez uerzed 
niej odbudowy Niemiec me 
ma odbudowy E u ro p y . służ;v 
iylko za paraw an  niektórym 
dyplomatom anglosaskim za 
którym kryją oni przed opi- 
nią pubbezną prav'dziwą 
treść swojej polityki. Anglo
saska stawka na zachodnie 
Niemcy, iako na oś-odek go
spodarki europejskiej, to staw  
ka na odrodzenie i na odbu
dowanie imperializmu niemiec 
kiego, kucie niemieckiego m,e 
cza na głowy slow,ańs!uch  
narodów, a w pierwszym rzę 
dzie na głowy Polaków.

Poiska r o ie s fr je  
wofiBC całego świata

Polska ma najw iększe prawo do 
protestu przed całym światem 
przeciwko dzisiejszej polityce An- 
glosasow wobec Niemiec, gdyż 
nasz głos jest głosem 6 milionów 
obywateli polskich, którzy zginęli 
z rak Niemców w czasie ostatniej 
wo jny.

P rzeciw ko te j polityce p ro testu  
jg ru iny  naszej stolicy ! w ielu  in
nych m iast, ru iny  naszych por- 
fów i nieodbudow anych jeszcze 
zakładów  pracy, ru iny  naszych 
=zkói. in sty tucji, szpitali 1 Ł d

Nie możemy 
dać sie wyprzedzić 

Niemcom
Nie jesteśm y przeciw ko odbu

dowie pokojow ych dem okratycz
nych Niemiec. Jesteśm y p rzeciw 
ko udzielaniu  p ierw szeństw a szu- 
m ?chero\vsklm , szow inistycznym  
Niemcom . je ^ e śm y  przeciw ko 
podnoszeniu poziom u życiowego 
Niem iec ponad poziom, życiowy 
narodów  europejskich . In teresy  
am erykańsk ich  m onopolistów  nie 
mogą górow ać nad dążeniem  lu d z 
kości do zbudow ania trw ałego  p o 
ko ju  na  św iecie. N a p lan  o d b u 
dow y N iemiec, p rzed tem  niz inne 
państw a, o fiary  napadu , zdołają 
zaleczyć sw oje  rany , w ojenne, n a 
ród polski m usi odpow iedzieć 
w iększym  jeszcze, niż dotychczas, 
w ysiłkiem  pracy. NIE MOŻEMY 
DAĆ SIĘ lY Y PRZCD Zió N IEM 
COM. Nie wolno nam  pozostać w 
tj‘le w w yścigu odbudow y. Nasza 
siła  i bezpieczeństw o naszych g ra 
nic, konso lidacja  narodów  p ra 
gnących pokoju, m uszą być budo 
w ane szybciej niż ag resja  n ie 
miecka.

Musimy wzmóc 
eksoorl by móc 

importować
O dbudow a P o lsk i i re a liz ac ja  

P la n u  T rzy le tn iego  .odbyw ać się 
m oże ty lko  na  drodze zw iększa
n ia  naszego  ek sp o rtu  i  z m n ie j
szan ia  kon su m p cy jn eg o  im 
p o rtu . Dewizy n iezbędne 
d la  im p o rtu  IN W E STY 
CYJNEGO m u sim y  w y p ra 
cow ać w k ra ju  w  postac i ek s
po rto w an y ch  tow arów . N a n a 
szej p o lsk ie j d rodze p racy  m o
żna -n ie jedno  u lepszyć  i ro zb u 
dow ać^: Dla p rz y k ła d u  m ów ca 
w -m ien ia  zag ad n ien ie  M ŁO
DZIEŻY. R ep rezen tu je  ona n a 
szą  w iarę  i n ad z ie ję  ne p rz e 
zw yciężenie tych  tru d n o śc i, k tó  
re  p rzezw yciężyć m u lim y  n a  
drodze rea liz ac ji naszego  p la n u

gospodarczego. Ta m łodzieżowa  
kadra budow niczych nowe] P ol
ski. lo najcenniejsze zdobycz w  
całym  naszym  dotychczasow ym  
dorobku. Jeden  ty lko  b ra k  m oże 
:ny stw ierdzić  p a trząc  na  n a szą  

•szk o ln ą  ■ m łodzież u rzem y slo w a  
-■ je s t je.i jeszcze Z/  H A LO .

W  m łodzieży po lsk ie j tk w ią  
w ielkie m ożliw ości gospodarcze, 
tkw i w ielk i p o ten c ja ł p ro d u k cy j 
ny, n iew y k o rzy s tan y  pc dzień 
dzis ie jszy  całkow icie. W  b ra t

n ich  k ra ja c h  słow iańsk ich  
dzież zorgan izow ane w ocho tn i 
czych d ru ży n ach  p racy  uokony- 
w uje w ielkich, w yczynów  budów  
niczych. u  m łodzież polska hJ® 
jest ani m nie] odarna, ani 
mnie] zanartow ana w  pracy. 
Po lsk ie  m łodzieżow e b ry g ad y  
p racy  o kaza ły  aię bądz  n a jle p 
sze, bądź  jedne  z najlepszych ' 
\\ś ró d  b ry g ad  w ielu  in n y ch  n a 
rodow ości, b io rących  u d z ia ł w  
odbudow ie Jugosław ii i  B u ł
garii.

Trzeba oszczędzać
N astęp n y m  zag ad n ien iem  je s t 

.k e ja  OSZCZĘDNOŚCIOWA.
A l e ja  ta  da je  n iezłe  re zu lta ty . 

Związki zgj»odowe w in n y  dopo
m óc d y rek to ro m  w te j p racy . 
Mówca podk reś la  pozycje, k tó re  
m ożna byłoby jeszcze zm n ie j
szyć — a  w ięc WĘGLA OPAŁO 
WEGO. C entralre instancje  
państw ow e m ogą zaoszczędzić 
ia wydatKach sam ochodowych. 
K ażda to n a  zaoszczędzonego e k 
sportow ego w ęg la  zw iększa  tem  
po oabudow y k ra ju . N a ek sp o r
cie w ęgla g łów nie op iera  Uę 
nasz hande l zag ran iczny , AJe 
nie zap o m in a jm y  rów nież, że 
oprócz im p o rtu  zdrow ego, in 
w estycy jnego  m a m y  bardzo  p o 
k aźn y  — konieczny  w praw dzie

— lecz n iezd row y  dla te m p a  od 
budow y k ra ju  im p o rt konsum p
cyjny, W  obecnym  ro k u  gospo
darczy m  m u s im y  zakup ić  z a g ra  
n icą zboża za k ilk ad z ie s ią t m i
lionów  dolarów . P rzez  rw iąksze  
nie produkcji 1 oszczędność m u  
sim y w ygospodarow ać m ożliw ie  
najw iększą ilo ść  dewL, niezbęd
nych d lc  im portu a m ożna !o <r 
siągnąć ty lke na drodze ekspoi 
tu towarowego. Oszczędzać — to 
dobrze, w ydatkow ać. To p rzysło  

ie je s t słuszne.
Winniśmy oszc.tedzać iak- 

.najwięcej po to, by zaoszczę
dzone środki obrócić na punv; 
nożenie naszych wartości 
trwałych, materialnych, na za 
silenie inwestycji

Rzatf wraz z*; snołeczensłweir 
będzie nadal wałczył o snra- 

wiedliwv podział dcclrodu 
śpołecznsnp _

O uow iązek św iad czen ia  w  
m ak sy m a ln y ch  g ra n ic a c h  m o
żliw ości t n a  rzecz aal- 
szej odbudow y k ra ju  1 
ro7diudowy po ten c ja łu  p ro d u k 
cyjnego ciąży- n a  każd y m  oby
w ate lu . KAŻDY POLAK W I- 

’ N IEN  UŚWIADAMIAĆ SEBIE  
KONIECZNOŚĆ CO NAJMNIEJ 
DOTRZYMANIA PRZEF. POL
SKĘ TEM PA ROZWOJ.U W O 
BEC PLANOWANEGO PRZEZ 
PAŃSTW A ANGLOSASKCL 
TE MPA ODBUDOWY N IE 
MIEC.

R ząd  p rag n ie  rów nom iernego  
rozkładania św iadczeń  n a  w ®z^" 
s tk ie  w a rs tw y  społeczne. B ędzie  
nadal ostro zw alczana SPEK U
LACJA i  tendencja do zw yżki 
cen.

Z arów no w a lk a  ze sp e k u la c ją  
jak  i sp raw ied liw e  o p o d a tk o w a
n ie  dochodów  da się p rzep row a 
dzić ty iko  przy  w sp ó łd z ia łan iu  
o rgan i7ac ji spo łeczno-politycz ■ 
nyclr z o rg an am i p ań stw ow ym i. 
D la ta k ie j w spó łp racy  stworzył* 
śm y o sta tn io  po d staw y  p raw n e .

InicjatyWie prywatnej po
zwalam) osiągnąć dojtatecz- 
nie w s o k a  stopę zysku. Zo 
stawiliśmy jei szerokie pole 
dz,a?alności gospodarczej. 
Lecz oszustwo podatkowe, 
czy inne podobne przestęp
stwa muszą być ostro_ nrze- 
ślaóowane. Leży to w intere
sie ogólno narodowym, • a 
w ięc i w dobrze zrozumia
nym interesie prywatnej ini
cjatyw y.

Ziemie nadndrzańskie
na zawsze polskie

D alej m ów ca przecuodzi do p ro 
b lem u ZIEM ODZYTSl ANYCH. 
Z iem ie O dzyskane w św iadom o
ści w szystk ich  P o lakow  zrocij 
się z P o lsk ą  ta k  g łęboko i n ie 
ro zerw aln ie  jak  gdyby  n igdy  
w sw ej przeszłości m e b y ły  od 
n iej o derw ane . N aród  po lsk i wło 
żył w te ziem ie ty le  p racy  i po 
-w ięcen ia  d la  p rzy w ró cen ia  'm  
polskości, że d z is ia j nikt n ie  
w ierzj w  m ożliw ość ponow nego  
oddania ich  pod zarząd n l e m 1 zc- 
kl. 5 MILIONÓW POLAKÓW  
ZAMIESZKAŁYCH NA ' Z. . . 
WRAZ Z CAŁYM NARODEM  
POLSKIM S I  WOP.ZYLi NIE- 
OLWRACALNY JUŻ FAKT H I
STORYCZNY. Pod d ach  po lsk i 
na Z iem iach  O dzyskanych  ścią- 
srnęliśm y P o iah ó w  rozrzuconych  
po obcych z iem iach . Jeże li dz i
s ia j p o k aźn a  ilość P o laków  w y 
pędzonych  z k ra ju  p rzez  w ojnę 
z n a jd u je  się jeszcze poza g ra n i
cam i P o lsk i, to trz y m a  ich  tam  
iy lko  z a k ła m a n a  p ro p a g a n d a  
rpakcji e m ig ra c y jn e j o raz  u t r u 
d n ian ie  p o w ro tu  do k ra ju  przez 
obce rząd y . K apitaliści zagraiioz  
r>\ n iechętn ie  rezygnują z P<ń‘ 
sklej s iły  roboczej.

Rząd Polski od dawna czy
ni staiania o um ożliwienie 
powrotu na ziemie ojczyste

Polakom, którzy w przeszło
ści za Chlebem wyem igrowali 
do Niemiec.

L iczba tych  P o laków  s ięga  o- 
kolo 100 tysięcy. P rzew aża iąca  
ich w iększość n ir eher już d łu 
żej pracow ać dla N iem iec Wic
lo k ro tn e  p ró b y  P o lsk ie j M isji 
W ojskow ej w B erlin ie  u z y sk a 
n ia  zezw olen ia  u  ang ie lsk ich  
w ładz o k u p acy jn y c h  na po.cró t 
ty ch  ludz i do P o lsk i nie aa łj 
dotychczas rezultatu.

A nglicy z a s ła n ia ją  się tym  
że P o lacy  ci p rzy ję li obyw ate l-, 
stw o n iem ieck ie , a w ięc sa 
N iem cam i. Dziwnie .w ygląaa *a 
trosko w ładz angielsk ich  o ffler 
dopuszczenie do P o lsk i takich  
N iem ców , skoro n ie chcą od nas 
przyjąć praw dziw ych Niemcóy 
naw et w  w ysokości um ów ionej 
liczby Z tej p rzyczyny  r.ie w y
k ona liśm y  w  te rm in ie  p lan u  ?'f 
p a tr ia c ji ludności m em ieek ie j 

1 do N iem iec M in is te r Bęfcin w 
.-7.a s ie  sw ojego p o o \tu  w  W a r
szaw ie so lenn ie  p rzy rzek ł, że wy 
da po lecenie p o d w ła d n rm  o rg a 
nom , by n ie  czyniły  trudnoS ći 
tej k a teg o rii P o lak o m  w p o w ro 
cie do k ia ju .  Od tego  czasu  u - 
plynę-ło ju ż  k i l k a  n re s ie c y . ć 
sp raw a  n ie  rus7,via z m a r t-^ s rc  
p u n k tu . (Dalszą- ciąg na str 2)
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Dla każdego 
'.ytelnika gazet 
'igielskich w 

£  l'*l-artąk 4 w n c 
iuia tj. dzień po 

przemówieniu 
 ̂min. ( len n a  na 

djiijptl Kongresie Zw.
‘ ' 'M Zawodowych w 

Souchport, było jasne, i* „coś 
l i i  w pow ietrzu”.
A aj en uzjastyc zniej mowa Be- 

Ttns została przyjęta przez 
itiails E ip ress”, pismu lorda 

JfeSPerbroolu. — tw "rcy impe
rial ńyer karteli. .JJaily Ex- 
prear" w zapow.edzi bevina 
otw orzeń13 orni celnej między
domin: a  d o jr til kontynuację
cam pan1. ,.woln •»o handlu trn- 
periktnegn prowadzonej już 
od la t kilkudziesięciu przez 
aglęgo Lordow ską Mość”, Sęk 
był tylno w tym, że „wolność 
handlu” w interpretacji lordi 
Beayerbroolu oznac ’aii woi 
ncbe dla -ap.,n . potęzns i h i 
monopol' ang in  ‘ eh a na to 
jhum nia woale zgodzić się nie 
eh ty

fępe  ę^rajm e reakcyjny dzień 
nd ł londyńsk! Daily Mail 
jctńnege właścicielem jest lord 
ł$othermer» dojrssł w p rzeno- 
■ j t l  a  B e rim  wystąpienie 
gUan.n człowieka”. Węgle 

k t r  j  Wkracza” — pod takim 
tytułem  .Daily Mail” zamieścił 

jpM woedaoic a kongresu na 
pierwszej strunie 
To przeczytaniu porannej p» - 

ęy  czwartkowej i porównaniu 
je j a < ricjtenj u organem P ar
ta Praoy „Daily H erald” lub ko 
munM yranym „Daily W ork-r”, 
nikt nie mógł mieć wątpliwości 
en do tego ie  p r--a  ,eakryjna 
ansowa*' Bcyina na „męża 

opatrznościowego” W. Bry*anii. 
nja orzywódę 1 zb„wcę reakcji.
, Oto narei Ecie wódz”, pisał w 
entuzjastyczni m porywie Dai 
ly Bacpresg" Według tych dzien 
ńikćw, spesób w jaki Be in 
Ińiałhy zoawić Anglię. jest pro- 
śij . Stanąć na czele rządu kca- 
Ucyjnegd wykluczyć od udziału 
w nim .socjalistycznych ekspeiry I  
m sntatorów ” tj. tych ministrów, |  
którz doma jolą sic »  „konania |  
mandatu wyborerego Labour 
Party  g  w ich miejsce „zprosit 
dfi udziału O' rządzi e przedstj 
micieli partii k^nserwat1 wnej 1 
liberalnej. .Kryzys wymaga 
koalicji” — takim nasiem szer
m uje reakcją. Ale w niektó
rych kołach zaufanie no oaoby 
i ^ i lity k i Bei ina idzie znacznie 
dalej. prawicowy liberalny 
.Manchester Guardian" wytn- 

nąi naw et twierdzenie że gdy
by Bevin został prem ierem, 
sformowanie gabinetu koalicyj
nego moglnby się okazać :by- H 
tecznj m. Zaufanie, m -jące wi- |  
dać, solidne podstawy. £
Rec mul na zbawienie Anglii gj 

te s t równie* rueskomulikowa- -  
pa. Zmaslć ro^otnikó r do g 

d « u x |  i bardziej wyczeępują- |  
Oej pracy i wnrreiezyć ich re- g 
c je  żywnościowe. „Musimy po- g  
nieść ofiary w bitwie o eks- |  
po rt” — t# drugi slogan reak- 9 
ćji z nacisk.em położonym na |  
ółówo „ofiary” , |

Trpdntej Jest natomiast »  ’ «- § 
I rs sie sóbie w t ik i  sposób S e- 
r l ł  mógłby połączyć wykonanie 
tych planu w ze sw tją  rolą 
przj wódey yaitii labourz- tow- 
ąkiej j odpowiedzialnością wo
bec mas pracujących Ale i w 
tym  wypadku .tradycja” nasu
wa proste rozwiązanie, knglia 
*Wi przykłady zdrady in ftre - 
90y klasy robotniczej przez ie.4 
przywódców żądnych władzy i 
zą*i izytów. Z szeregów Labónr 
Party  wyszedł Mac Donald, 
Thómas i Snowden. Z szere
gów Labour Party wyszedł też 
O swaldx Mosley, wódz angiel
skich faszystów, którego ł akże 
popierali magnaci prasowi, 
lord Beacerbrook I lord Ko- 
therm ere,

K ie wiadomo czy B erła  rze- 
r^ w iś c ie  odważyłby się spro
wokować rozłam w P ir tii P ra
cy W ydaje się raczej, że 
iiw iż t iż Jegr de-iagogia u  - 
póhlegnle tem u i omami rueh 
r o t t t ś ,  t )  m atkując fśktyez- 
u> zmianę kierunku politycz
nego, W każdym rzzte nie ule
ga wątpliwości że B t -m  i i gó _ 

|  zw olennic- starannie tle  do = 
= obeedej kampanii przygotowali. p

IW kołach zbliżonych do Trans- = 
port House mówiono na długo = 
przed kongresem w *outhport. |  
|  te  o ile Ber inowi uda się po -1  

s  wtórzyć aukces jaki osiągnął 2 
J  w M argati# to w dwa lob trzy E 
5 atiesiące pćżniej zostanie pre- 2 
|  m itrem . Jego sukces, który mn = 
|  MPownita skorumpowana ma- 2 
3 szyna biurokratyczna, Jest bez- 2 
|  sprzeczny. W jaki sposób Sen 2 
|  eukeer Bevin zechce wykorzy- js 
|  stać, pokaże niedaleka przy- = 
2 szlosć. 2
i  ANDRZEJ BRONOWSKI f

l i s i m a m u n imiir  m m tm u mm

WYBUCH W WOJSKOWYM 
S K ŁAD ZIE PROCHU 

W HISZPANII
M iiDFTT, poniedziałek 

W odległości 5 km- od mlas*a Al* 
enla de Denar ta  nastąpił wybuch 
■w wejłkbwyn akładzia prochu, pod 
qgg_ k»«y»g. 9 asop ao uio j c e ’ 
Ymg •  dJenłc 50 .ćni ółn reay. W y 
bdf.b a iis-e ry ł fsbrylsę u A lcsla de 
Bcn^rus i uszkodził *ilka domów % 
m i n ta j

w Paryżu
o stanowisko Francji 
w sprowi Je odb> dowy 

Niemiec
^.RSZAWA, poniedziałek

PO1 SI A AGENT,A PRASOWA KOiMiJNIKUJE —
, \m b asad o: R. '3. w  Paryżu Jerzy PUTRAWBENT został 
przv J$ty przez ministra O dbudowy - Francm L E I ORNE ALi 

‘ r. i l^r.egc n ieobecnego m inistra spraw  zagranicznych

i sw ym  dem arche am basador Putram ent naw iązał do 
razfliow  które były prow adzone w L0ndvnie przez przed 
staw icie l Star" w Z.ednoc^on vch, Wielkmj Brytanii i F ran
cji i zosta ły  zak oń czon e kom uniiikatem z dnia 28. 8  1547 
roku oraz ogłoszen iem  dma następnego w Berlinie planu 
produkcji przem ysłow ej N iem iec.

Zdaniem Polski narady londyńskie pozostają w sprzeczno
ści z uchu a- am, przewidującymi realizację popierania deefajo 
w sprawie Niemiec >rwz cztery mocarstwa. Realizacja pia-HU 
oateseonego w Bertmie a pre -kraczaiącego ustalone rzeczy
wiste porrzeby Niemiec s-powodo dałaby w mzMltacie >dnudc ve 
.nem sakiej potęgi przemysłowej, co za w iera ło ś  w sobie g o- 
zbe dlą bezpieczuńsiwa Europy,a zwtaszcza dla krajów sąsiaau  
iących z Niemcami

L ch w alon y plan podniesienia produkcji p rzem ysłow e i 
Niem iec p ozostaje roza tym w  sprzeczności z zasada  
pierw szeństw a odbudowy k rajów  zniszczonych  wskutek  
agrre i nie.mieok.iej. W reszcie plan ten s a n o w i ieónostron  
me podtftą prrbe rewinzj' planu reparacii jakie sunny pła
cie N iem cy krajom  zw ycięsk im . a w śród niich j Polsce.

Ambasador Putrament zwró cii uwagę na to, że obecnie to
czą sie rwunowy Dolsko-francu akie w celu zawarcia traktatu 
;aibeapiaczającego Pui&kę j Francję p^ed niefiezpieczeństwem  
nowe' agresji niem. ńt’ tych wa runkach fakt udziału Francji 
w konferencii londyńskiej nie mógł nie wywołać różnych ko- 
móntaj-zy co do istotnego stanowiska rządu francuskiego.

AmDŁ.ador Putram enl poprosił w imieniu Rządu Pol 
-kiego i b liższe sp recyzow an ie  istotnego  stanow iska rządu 
franc isk;ego w tc m ezm iern ie w ażn ei spraw ie interesują
cej obydwa kraje"

K r y z y s  w  ł o n i e  S F I O

z a o s t r z a  s i ę

N a d z w y c z a j n y  k o n g r e s  
w  p a ź d z i e r n i k u

PARYŻ, ooniedz atek
N a posiedzeniu C entralnego Ki 

m +etu  W ykonawczego Francu 
kiej P a r t  i S ocia lisścznei, po61j 

iow icno, że nadzw yczajny kor. 
gres francuskiej par-ii socjali
styczne1 zostan ie  zw ołany po wy- 
jo rach  sam orządow ych. Sękretarz

generalne francuskiej p artii so
cjalistycznej J GTJY M OLŁET o- 
iwnadczył, że w  poniedziałek jg ło  
zone będą uchw ał: C entralnego 

K om itetu W ykonawczego w ”p ra  
wie ogólnych zagadnień poetycz
nych.

OE GAULLE PRZYZNAJE'
«

U S A  P O P E ł N I A J Ą  H U  

O B B U D O W U JJjC  N IE M C Y
,  PARYŻ, poniedziałek

'je n e ra ł  DE G-AULLE w y
głosił p rzem ów ienie, w k tó 
rym  naw oływ ał F rancuzów  do 
masowego w stępow ania do jego 
oarttL Podkreślił on, że Stany 
zjednoczone popełniają i r t l k i  

hład, chcąc odbudow ać gospodar

kę niem iecką, z narażen iem  ży
w otnych in teresów  Francji 

„Swia* zachodni — pow itdział 
^en. de G ru lle  — możi się zor
ganizować tylke w okoł silnej 
Francji. Bezpieczeństwo Fi ancji 
m usi być zapewniow**, a je j nte- 
zbedne potrzeb ' gospodarcze »*- 
spoko-one’’.

« 1 < Iska
Z  inicjatywy Zim-ządiu Główne

go T ow arzystis  Przyjaźni 
Polsko-Padzifcdk,ej w W ar

szawie miesiąc wrzesień, iest mie 
siącem wymiany ku-Mg,raIne;j pol
sko-radzieckiej. Imprezy organizo 
waue w  tym miesiącu, pod auspi
cjami tegoż Towarzystwa, przy 
czynią się niewątpliwi* do jesz
cze większego zacieśnienia w ię
zów przyjaźni pomiędzy obu brat
nimi narodami.

Dzisiaj, po tw ardych doś-yiad- 
czeniach ostatniego ćwierćwiecza, 
idea prawdziwej przyjaźni Polski 
z narodami ZSRR dojizala całko
wicie i weszła na stałe do nasze
go katechizmu poetycznego jako 
naczelna zasadą i kamień w ęgiel
ny polskiej racji stanu.

W yrosła ne gruncie przełomo
wych wydaizeń historycz
nych, zahartow ana w walce 

ze wspólnym germańskim najeźdź 
cą. idea przyjaźni polsko-radziec
kiej przeniknęła głęboko do św ia
domości najszerszych mas obu na 
rodów i stała się wirumkiem ich 
pokojowej i twórcze] współpracy. 
W yzwolenie Polski spoć ja.zmi 
pięcioletniej niewoli hitleiówskiej 
przez armie radzieckie, a n astę 
pnie, wsoólne, ostateczne rozgro
mienie odwiecznego wroga na 
gruzach Berlina, uwieńczone przy 
łączeniem prastarych ziem pol
skich do M acierry — wszystko to 
oba’iło ostatecznie teorię zaścian
kowych uolityków  o „dwóch w ro
gach" i przerzuciło trwały po. 
most nad przepaścią, dzielącą oba 
n a rody  a wytworzoną prze3 pół- 
torawickową tradycję  z-nienawidzo 
nych rządów carskich. Dopiero 
dzisiaj po unicestw ieniu sanacy j
nej propagandy, pojęto u nas w 
sposób w łaściwy istotę i znacze
nie głębokich przemian w ssruktu 
rze poi ty -znej, gospodarczej i 
ideologicznej dawnej Rosji. Zro
zumiano, Ze dawne imperium ca
rów legło bezpowrotnie w gru
zach, a na jego popiołach pOwsiał 
Zwń, k Socjalistycznych Repu
blik Radzieckich.

H istorii przyjaźni po lsko-ra
dzieckiej nie znaczyły nigdy 
hałaśliwe wizjńy, oficjalne 

przyjęcia 1 dyplom atyczne poki
wania. W ykuwało ją  żvcie, będą
ce dla obu narodów pasmem tw ar 
dej walki o wolność, po6tąp i de
mokracie. W yrazem przyjaźni obu 
narodów nie były też i nie są  pa- 
tetyczns mowy, papierowe gw a
rancie ani . te  frazesy. N ato
miast wiecznymi pomnikami tej 
przy->źni sę i pozostaną n iezli
czeni, mogiły żołnierzy radziec
kich, rozsianp na całej ziemi pol
skiej, i-oalnn pomor gosnodar :za, 
wgpótoraca kulturalna 1 wspólny 
ce>. jakim ]est osiągnięcie trw a- 

pokoju i istępu społeczne
go. Szczególnie wobec jawnych 
już dążeń ze strony reakcji ang’0 - 
saskiei do odbudowy imperializ
mu nier-' kiego Związek Radzie- 
ck! raz jaszcze podkreślił sw cią 
wolę utrvralenia pokoju na grun
cie uchwał poczdamskich Fakt 
t<- 'w ierdza raz jeszcze słusz
ność naszej polityki jak n a jse r
deczniejszej i najściślejszej współ 
pracy ze Związkiem Radzieckim. 
Soj-Ęz ze Związkiem Radzieckim 
i pokojowymi narodami świata 
iest najpew niejszą gw arancją bez 
pieczeńsłwa i rozwoju Polski.

N O W Y  R2. -,D w G R E C J I)

SO F U U S
Y ?  M IE R E M

Przyw ódca liberałów  gre  
utwo! zvi n ow ” rząd, który w  
przysięgę na rece. króla. Sta 
padło partii liberalnej, a 13 tek 
('monarchistów) Itsaldarisa. 
stanty  Tsaldaris otrzvm ał sta 

praw zagian iczn ych .

r

ATENY, pDnie Iz.aieit
ckich Temiistokles SOFULfS  
niedziele w ieczorem  z łoży ł 

nowiśko premiera ii 9 te ł przy 
przypada partii populistów  

D otychczasow y premier K on
no w isko wiiicep-emiera i tekę

zwycięstwo armii riemokratyGznejjV
RZYM -ponibdzir tek 

RadioJiacjs grecKiej arm ii de
m okratycznej donosi o  pow ażnym  
zwycięstwie w  okolicy miasta 
STAW ROFDLIS.

Silny oddztai arm ii dem ekra- 
tycznei zaatakow eł zn macka

w ojska -zadowe T t zm usił ]< do 
panicznej ucieczki. Wo'Ska .ządo- 
we pomoszy pow ażne s tra ty  j zo
staw iły  w rękccl, zwycięzców du 
żą llośc broni am uniclt I żvwno- 
ści - Cl

'S

f rlskc przykładem 
f>la innych krajów 
aemokrałycznych

^ M Ó W I P ,  n e w k F
RZ%IM. ponieaziałeY-

' P rzyw ódca socja listów  wtoskiich Piętro NENNI, po 
w yjeźd zić z Polski, przestał do redakcji dziennika „Av&n 
ti“ artykuł zaTvtuiow any „D roga  Fołsk ; ku socjalizmowi'"  
Artykut ten uka-zał się na tam ach „A vanti“ w  dniu 7 bm. 

N ęnni stw terdza w  artykule, ie  św iatowej, spodziew ając stę,
m ta ł możność pj rekonać stę w 
Wai-szewtfc, iż di‘Oga w  k ierunku 
socjalizm u jest w łaściw ie ■wyzna-. 
czone n rzei jednolity fron t poi-, 
skief klasy pracujcej. F tosunkt po 
m iędzy nows denrokratyrans Yol-- 
ską a  zw iązk iem  B adzteckim o- 
part, są  na pełnym  w aajem n: m  
zaufaniu  t współpracy. W opar
ciu o tę w spółprace Polska efcu.r 
stę »ab( (pieczona prze* ew en tual' 
ną ag resją  niem iecką t dlateg,, 
społeczeństwo polskie n ie  ulega 
psychońi w ojennej tak  m am ien 
ne j d la  państw  zachodnich. N en r 
p^dkreś.a, że jedyn ie  isntkome 
koła reakcyjne w Polsce życzyłyby 
sobie w ybuchu trzeciej w ojny

że
prz-w róc4 im ona utracone orzy= 
w ileje polityczne

N enni opisuje następnie po* 
tw o m t w rażenie, iakte zrobi* m ,
nim aoóz oswięcimsici, w którym  
w czecie w ojny z g in ie  jego cór= 
ka

O m aw iając odrodzenie gospu* 
darcae \  finenaow i Polski, N en«i 
stw ierdza, że Polska pod tym  
wzglądem znacznie w yprzedzi1* 
Włochy.

„W Polane 'stniftie Jednoliw  
f-on t klasy pracu jącej — płaze 
Nenni w  zakończeniu swego arty» 
kułu — i w  je n s u  tym  kra j ten 
może poshiły i zi p rzykłau  d lą  im  
ny«h państw  dem okratycznych”.

U f 1 2 7 5 :  O P O Z Y C J A  1 2 9
OSTATECZNY PODZIAŁ AńANDATÓW

NA WEGRZECH
BUDAPESZT, poniedziałek 

O statecznj podział m andatów  
w parlam encie w ęgierskim  w wy 
n iku  w yborów  z un ia  31 sierpn ia  
br., przedstaw ia się następująco: 
p ? rt;ą  kom unistyczną — 100 m*n 
datów , partiu  d robnych rolników  
— 6d, socjal-dem okraci — 67. 
narodow a p a rtia  chłopska — 36,

partia ko b ie  ch ześcijarskiah  — 4.
p a r t ie  opozycyjne o trzym ały: 

dem okratyczna p a rtia  luaow a — 
60 m andatów , tzw . w ęgierska par
tia niepodległościow a (Pf eifera ' —
49. p a rtia  radykalna  — 6, n ieza
leżna w ęgierska p a rtia  ('em okra* 
tyczne — 18 i part. a dem okra
tyczna — 3.

Udaremniony zamach
na króEa Hedżasu

Agpncja Reutera donosi z Kairu 
powołując się n a ' dziennik „A5 
Shola”, że na życicę króla Hedżasr 
Ibn Sauda przygotowywano za, 
mach- W spisek zamieszani byli wy 
socy urzędr i osobistości z otocz 
króla. Policja wykryła spiseir 1 are

LONDYN - poniedziałek
ztewała głównych zamachowców.
Dziennik „Al Shola” stwierdza, 

:e spisek ten wywołał w.elkie oou1 
rżenie w swieeie arabskim gdyż 
król Ibn Saud jest wśród Arabów 
osobistością bardzo popularną.

Przegląd prąsfl 
zagranicznej

O . u l j i Saail
„FradtazaS w yborów  hs» 

&-yech w  miku 1945 pai"t>4 
drobnych rolników ostągiaę1® 
56% ruandatow, socjf L-deffW3'

1 knagi — 18% manoatów, k c 
muniśg, — 17% Obecnie. & 
komuniści, jedyrie dzięki ‘fa*-1 
wyurwałej pracy i  unysiow* 
poility wnemu byli w  stsau® 
zapewnić sobie zdecydowani 
przewagę."

prow ad zon e nrzez kom ik1*5 
stów -gorączkowe uprzem y^3 
w ianie kiaju, kot sekwerjjb- 
zmierzanie do raz wy tfcmęjteS0 
prze: siebie celu, oraz zrtafe°5
nmźa taktyki polttyczna, w> 
woaują zrzciirosne uznanie na
w et z e . strony członków partu 
droenycn rolntkow.’

„W okresie rujnującej k ~a- 
imliaeji, jedynie konrior.tśc3 
miel', dostateczne >&(, w o l by 
forsowa ■ reform^ monetarha 
będąc jedynym wyjścSem 
tragiczne1 sytuacji.”

„Irt zasługą jest również ź®| 
około pół triliora rozsypsry  
pa  Hwiecie żołnierzy wegier 
skach w róciic sponoinie 
kraju.”

,^Cwnundśc ptearwsi opi„co! 
wadi trzyletn. plan gespe-tat 

szy, a gorączkowi usiłowań*® 
m nych partii, aby pójść w  k*  
Sad y stanowiły tor*ko d sb e  od" 
otet , oryginału.’'

J j a f y  Mań” jest kamerv" *- 
tywną gazwtr an rttń sk i 

Tym cesioiejsze iest jej św i*  
decfcwo.

K c n f^ iW ^ i-

w  L o p J y n it
*

LONDYN, poniedziałe*

W poiiiedriałek oczekiwane je*» 
przybydi do Londym mln^tr* 
skarbu Stanów Zjednoczonych Torl 
na Snydera, którj- obecn- oę<urie 
na posiedzeniu Międzynarodoweg0 
Banku Odbudowy-

W związku z tym w londyński 
kolach gospodarczych rozeszła 319 
pogłosk-, iż brytyjski m inister sk 
b,u Dalton wystąpi z pronozycje b’ 
Miądzyuai odow-y Fundusz Mon 
tarnv udzielił krajom europpjsku* 
większej pożyczki, — dopóki pb" 
Marsnalla nie będzie zrealizować”’

W prom ien iach  słońca, przy- 
stro jńny  flagam i narodow ym i 
pow itał Szczecin uczestn ików  
UL Z jazdu  P rzem ysłow ego 
Ziem O dzyskanych . Od ifiiia 
m asze ru ją  ko iu m n y  szkól Pi»zy 
'p o so b ien is  P rzem ysłow ego  i ro 
botnicy ze sz ta n d a ra m . P P R  i 
l 'P S . M iasto  rozDrz-miewa m uzy 
ką o rk ie s tr . O godz. 9.30 na Wa 
'ach  C hrobrego u W ybrzeżu 
O dry odbyw a się n iezn an a  do-, 
‘ąd  w Polsce defilada . Z w arte  
ko lum ny, przy dźw iękach  o r 
k iestr gó rn ików  kop. „W ALEN- 
TY—W A W £L “ i szkoły  Przy- 
poseb ien ia  P rzem ysłow ego. Ma 

szeruje. 12-ty6ięczna a^m ia 
dziew cząt i ch łopców  ze szkól 
P rzysposob ien ia  P rzem y sło w e
go. N a try b u n ie  p rzedstaw ic ie le  
R ządu z P re m ie re m  CYRANKIE 
WICZEM, w icep rem ie rem  i mi 
n is trem  Ziem  O dzyskanych  
tow. GOMUŁKĄ W IESŁAW EM  
i m in is trem  p rzem y słu  i h a n d lu  
tow. MiNCEM. D efilada  trw a  2 
rodziny  Id ą  ąo le jno  p rzyśli gór 
picy, h u tn icy , m eta low cy , alak- 
rycy  i w łókn iarze . R ep rezen to 
w an e  s ą  23 szkoiy  P rzysposo 

b ienia P rzem yslow egc, w tym  
5 szkól żeńskich. L icznie zgro-

-ailzona publiczność witń okla 
-kam i k ażd ą  ko lum nę. M asze
ru je  przyszłość i ch lu b a  n a ro 
du.

* *  •
0  godz. 11.30 we w span ia łym  

gm achu  M uzeum  M orskiego roz 
poczynają  "śię ob rady . Na bocz
nej śc ian ie  sal; w idn ie je  16 har 
bów m ia s t Ziem  O dzyskanych . 
W ielka m apa  ilu s tru je  rozm ie
szczenie p rzem ysłu  i bogactw  
n a tu ra ln y c h  tych Ziem . P rze 
w odniczy w icem in is te r p rzem y 
słu  i h a n d lu  in t. RUMIŃSKI 
W ita ob. P rem ie ra , w szystk ich  
p rzedstaw icie li R ządu, delegację  
czechosłow acką i w szystk icn  
uczestn ików  Z jazdu.

Pc sch a ra k te ry z o w a n iu  p ro 
g ram u  o b rad  w icem in is te r  R u 
m ińsk i z a p ra sz a  do p rezy 
d iu m  p rzed s taw ic ie li: h u ty
..Szczecin" — ob. W O ZN lA nA , 
fab ryk i s iln ik ó w  — oh. OSTROW 
■KIE GO, „Polskiej; W ełn y “ w 

Z ielonej Górze — ob. LEOŃ- 
CZUK, zasłużonego  g ó rn ik a  —

UROCZYSTE OTWARCIE

III. Zjazdu Przemysłowego
ZIEM ODZYSKANYCH 

W SZCZECINIE
Od własnego korespondenta

OSTROWSKIEGO, przedstaw i- 
■iela fab ry k i sk le jek  w Spis'zn 
-  posła  CZERWINSKILGO ?
CZZG, p rzedstaw ic ie li N aczel
nej O rgan izac ji T echnicznej 
G łów nego U rzędu  M orski egc i 
innych . N astęp n ie  p rzew odni 
czący zak o m u n ik o w a ł trag iczną  
w iadom ość o śm ierci w icem ini- 
tr a  Z iem  O dzyskanych  ob 

RZAJKOWSKIEKO 
Z ebrani w sta ją , i ch w ilą  ci 

zy czczą pam ięć  zm arłego  wi 
cem in is tra . W icem in iste r R u 
m iń sk i w ygłasz? w spom nien ie

-iśm iertne u sz lacne tne j post,„ 
ci p ion iera  Ziem  O dzyska 
jy ch , k tó ry m  byl zm arły .

O tworzy! Z jazd w ojew oaa P 
m orza Z achodniego  BŻtRKO- 
WICZ, w ita ją c  p rzedstaw icie li 
Rządu i p rzyby łych  gości. W c 
i e w oda p o dk reś la , że Ś ląsk 
id r a  i Szczecin je s t naczelnyn  
'k tu a ln y m  problem em .

N astępn ie , w itan y  głośnym - 
’ ó k lask am i n rzem ćw il czołow i 

ó rn ik  -  tow. PSTROWSKI 
w zyw ając w szystk ich  górników , 
h u tn ików , w łó k n ia rzy  i m e ta 

lowców do w spółzaw odnictw a 
P rzem ów ien ie  sw oje zakończy) 
tow. P stro w sk i ok rzykiem  na 
cześć P rezyden ta  Rz.plitej B ole
sław a B ieru ta  i P o lsk i L udo
wej.

Z kolei p rzem aw ia! tow. KO- 
LASINSKI z h u ty  „ZaBHZE". 
p o d k reś la jąc  gotow ość k lasy  ro 
botniczej do dalszych  ofiar. Go 
raco o k la sk iw a n a  p rzem aw ia 
ob LEONCZUK, p rzodu jąca  pra 
ruw nica zaklad&w „Polska Wel 
na" w Z ielonej Górze W im ię 
niu p rzem ysłu  C zechosłow acji 
oow itat Z jazd d y rek to r zakła- 
lów „S koda” HROMATKO 
Mówca pow iedzia ł, że Z iem ie 
O dzyskane sa  bastio n em  w ol
nych naro d ó w  s ło w iań sk ich  1 
>ozostaną przy Polsce

N lastępnie w itan y  g 'om kirr 
i k rzykam i w chodzi h a  trybunę  
P rem ie r R ządu  TOW. CYRAN
KIEWICZ, k tórego  przem ów ię- 
ue podam y oddzieim e.

Po p rzem ów ien iu  Premie-M  
.w chodzi n a  try b u n ę  w iceprem ier

I m in is ie r  1 Z iem  O dzyskam '1̂  
TOW. GOMUŁKA W iE S t-A ^ ’
w itan y  rzęs istym i ok laskam i 
pow stan iem  z m iejsc  uczest-01'  
ków Z jazdu.

Po  p rzerw ie  po łudn iow ej Pr2* 
m aw ia ł w icem in. p rzem ysłu  , 
h ttn d lu  TOW . SZYR, k tóry  u” 
wił o siągn ięc ia  p rzem ysłu  Zi'”* 
O dzyskanych  -a ok res ie  potó*®  ̂
Izy  # .  1 117 Z jazdem  P r z e o r
słow ym  W  im po n u jący ch  5
fracb m ów ca p rzed s taw ił 
ki o siągn ięć we w szystk ich
lęziacn p rzem ysłu , w ykażuF1-^ 
że p la n  p ro d u k cy jn y  został 
ty lko  w ykonany , a le  1 p rzp-kr°9 
czony. W icem in . Szyr zwi -* 
sp ec ja ln ą  uw agę na  znaczek 
w spó izaw odn io tw a in d y w id u ^  
nego 1 ko lek tyw nego , p rzy t8'c. a
ąc p rzy  tym  lis t ?'-ortuk3.

la*Pstrow sk iego , ogłuszony uc __ 
uiach „T rybuny  R obotnicza) • 

Po p rzem ó w ien iu  v^ ee‘ ^  
Szyra zab ra ł gfo* m in is te r  
g lugi TOW. RAPACKI, 1 ^
w ygłosił re fe ra t o porcie sZ^ 
c iń skkn .
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Zasady reformy 
szkolnictwa wyższego

UZGODNIONA
^ i a u  z  prztwodniczgcy m Rady Szkół W yższych 

.  tow. W* Sokorskim

3 ROBOTNIC? AftSf ! TVtorek 9, I X

cj W dniu 1-cim i 4 tym p r  ześnią b. r. odbyło się kolejne 
..Sńarrie posiedzenie Rady Sz kół W yższych pod przewod

n i  urn T^W . \VLODZIMIEl ?A SuFORSKFEGO.
W obradach oprócz człon ków Radv i zaproszonych rzc 

eów  wzięli udział: M inister Oświaty DR S. SKRZE 
J j M  SKI, Podsekretarze St- nu Ministerstwa Oświaty 

DA K- JABtOŃSKI i MGR, E. Kk aSOWSKA. Pod 
„u retarze Stanu Ministerstw a Zdrowia DR P KOŻUSZ
KU' i Ministerstwa Rolnictwa f Reform Polnych S. TKA- 

FW oraz Przewodniczący Państw ow ej Rady Zdrowia 
W .  OR. M. KACPRZAK.

„ Przedstawiciel Robotnicz ej Agencji Prasowej uzyskał 
Iow. Wł. Sokorskiego p on iższe informacje o rezultatach 

sSilad Kady Szkół W yższych: ___________

JAKI] SĄ PCKk ÓTCE 
^UUIATY DWUDNIOWYCH

nak stwierdzić, iż uzgodniono za
sadę, że uposażenie naukowców 
nie może mieścić się w żadnydi 
grupach uposażenia urzędniczego 

w i m j  ̂ je znacznie przewyższać,
^ U.śmy ostateczny n rOjekt usta Przewiduje się specjalne dodatki 

0 r9a n i 7-,a ci i nauki i o szkołach jjq zasadniczego uposażeni

OBRAD RADY 
SZKÓŁ WYŻSZYCH?

I .Ą tych, całkowicie uzgodniony 
R p n&fcsTwem Oświaty. Projpkt

Po‘ach
zostu iie  w

w n ie s io n y
najbliższych 
do Komisjf

' yhiezei przy Prezydium Rady 
-rów. Przewiduje się w ej-

tli
‘ci-

. W życie ustaw y, po p rjy ję- 
ip i przez Sejm, w dniu 1 ktycz 

a 1946

'riedyskutow aliśm y szczegóło-
Projekt dekretu o uposażeniu 

nowego personelu naukow e- 
który, p0 ostatecznym  uzgod-

hf3- e
z M inisterstwem Oświaty 

-ifi w ciągu najbliższego mie- 
o ' , a powtórnie nraedmiotem obrad

^ S^kół Wyższych.

CZY MOŻECIE 
SCHaR aKTERYZOW. LĆ 

OGÓLNE ZASADY 
PROJEKTU USTAWY 

0  ORGANIZACJI NAUKI 
O SZKOIACH WYŻSZYCH*

]. Równym 
e powołanie przy M inisterstw ie

założeniem projekto

adniczego uposażenia w sto
sunku do w ysługi lat, czynnej 
pracy naukowej, pedagogicznej i 
o rganizacyjne1. Pozycja Rektora 
zostanie specjalnie uw ydatniona i 
zostaje mu przyznany fundusz dy
spozycyjny.

Rada Sżkói Wyższjmh całkowi
cie pudzielila pogląd M inisterst
wa Oświaty, ażeby równolegle z 
uposażeniem naukow ców  uregulo
wać sDrawę uposażenia ‘personelu 
administracyjnego.

Jednocześnie Rada wypowie
działa sie za wprowadzeniem o- 
plat za studia akademickie, opia* 
zróżnicowanycn — w zależności1 
od stanu materialnego słuchacza. 
Poważna anm a dzieci pracowni-, 
ków fizycznych i umysłowych zo
stanie w ogóle zwolniona od opiat, 
Zwrócono się do Komisji C entralą  
nej Zwiążków Zawodowych celcmr 
uzgodnienia granicy zarobków -o- 
dziców lub opiekunów studenta, 
w arunkującej zwolnienie go od ó-i 
płat akademickich.

kw iaty  Rady Głównej, jako cen- 
v ' ttego ośrodka dyspozycyjnego
- ‘‘Prawaełi wyższych uczelni o-
Qj, hauki. Zwierzchnikiem Rady

i jej przewodniczącym
ę-' 5 minister oświaty. Rada
Z W 119 skłańa s'^ z ^ ‘t'u

tó rv n v , . . „ i  4 L r  b ę d ą  sta

W  JAKIE STADIUM 
WKROCZYŁY PRACE NAD 
REFORMĄ PROGRAMOWĄ 

SZKOLNICTWA WYŻSZEGO?

;?rych co naim niej
^ n a u k o w c y .

. aua Główna posiada w spTa- 
0r9 anizacyjnych głos dorad 

c. y  spraw ach nauki glos de- 
H, uiĘcy. Członków Rady Głów- 
J  Powołuje Prezydent Rzeczyp11- 

na  wniosek M inistra O-
aty.

J aS  POYRAKTÓWANEji'"'* 
^OSTAIO W  PROJEKCIE 

ZAGADNIENIE 
T. 2W . AUTONOMII 

^WYŻSZYCH UCZELNI?
Ce

ę* B’" nalieacja ośrodka dyspojy .
nie likwiduje samoizgoiu 

BfcJ.’ *®« Wiko 
T *0'"! d'ąc go 

V ®o Państw a 
W  "  sposób planow anie w gpra- 

’ nauki i  wyższego szkolńi- 
Ty.

K llriorząd uczelniany nie zostą- 
ai®fciej przez ustaw ę znie-

unowoczesma,*ł
do ogólnych 

i  umożliwiając

ł»j ; Pozostaje Senat z wszystki 
Vys Jego kom petencjam i. Senat 
hą uv?a pTzy w yborach na Rek- 
Mf hzeoh kandydatów , z  k tórych wYm 1 gospodarczym wymogom

Prace nad reformą programową 
są dopiero w toku i zakończenia,! 
ich nie1 należy oczekiwać przedjj 

końcem listopada. Zarysow ują się; 
jednak ogólne kontury  reformy W« 
pierwszym rzedzie czerwona nici^ | 
poprzez wszystkie projekty przewija' ■ 
się zasada diwuslopniowości szkol-^ 
nictwa wyższego, now a w  naszych^ 
warunkach. Jest to rozbicie Etu-j 
diów n a  dw a stopnie: stud ia  d« 
jące ty tu ł i upraw nienia zawodą?; 
w e i nastCDny etap — ty tu ł ną^y, 
kowy, Oczywiście zasada avę,i^} 
stopniowpści przew iduje konie cz_-,i 
n© m odyfikacje w  zależności od 
charakteru studiów.

Można również uważać za try 
zgodmony problem  skrócenia ferjij 
świątecznych i w akacji akadem ie^ 
kich co umożliwi intensyfikację stu; 
diów i ew ent. skrócenie czasu iolĄ 
trwania. Obecny stan rzeczy, gd , 
studia trw ają  pół roku a w akacje 
również niemal pół roku, jest ab 
solutnie nie do utrzymania.

Reformę programową przew idu-. 
je  się również w płaszczyźnie w y 
chowania nowego człowieka, rozu
miejącego dzisiejszą rzeczywi
stość i odpowiadającego nauko-

ta łv!*ST ° św iaty m ianuje Rehto- struk tury  naszego kraju .
htseciąg 3 lat. Poza tym Mi 

 ̂‘ .mianuje D yrektora Admini- 
^  Tiego Uczelni.

w  pełni gwa ran tu jt wol 
S e a aaiJkii podnosząc rolę i zma- 
kę hrstytutów  Naukowych, ja- 

°v lrch ośrodkow nauki

SĄ WYTYCZNE 
Q , p*OJEKTU DEKRETU

\ŻENIE: PERSONEI U
N a u k o w e g o ?

deikratu podawać jest 
*hyi wcześnie. Mogę jed-

B ilansując ostatnie posiedzenipt 
Rady Naukowej Szkół Wyższych, 
możemy stwierdzić, że nowy rok 
akademicki rozpoczyna się pod 
znakiem głębokiej reformy zarów 
no organizacyjnej, jak i p^ogra',
mowej, l że Ministerstwo O świa
ty, w  oparciu o zgodną postaw.ę 
catej demokracji polskiej, jak  rów 
nież w oparciu o wyniki pTaęy 
Rady Szkól W yższych, istotnie' 
zdecydowane jest w ciągnąć szkol
nictwo wyższe w nurt naszego ży 
cia narodowego.
W yw iad przeprowadził

M. MINKOWSKI

7 ief3i i f .O d z y k a n e - t o  ow ne
słusznej polityki obozu dcmokialycz w g o

Przeinćwienie Premiera Cyrankiewicza na Zjeirtzie 
Przemysłowym Ziem Odzyskanych

PREMIER CYRANKIEWICZ ROZPOCZYNA PRZEMÓWIENIE 
OD STW IERrZFNIA, ŻE POW RÓT N a RODU POLSKIEGO N A  ZIE
MIE ZACHODNIE OTWIERA PRZED NAMI WIELKĄ HROGp ROZ
W OJU. W):17! KIE MOŻLIWOŚCI, KTÓRE OTWORZYŁY SIĘ PRZED 
NARODEM POLSKIM DZlS ZWIĄZANE SĄ NIEROZŁĄCZNIE Z ZA 
ŁOŻENIAMI POLITYKI W EW NĘTRZNEJ I ZAGRANICZNEJ OBO
ZU DEMOKRACJI LUDOWEJ.

Obóz demokracji znalazł przede wszystkim Drawidfo- 
tH  koncepcję polityki zagranicznej Pohki. Obóz ten rozu
miał, że jedvnym gwara item pochodu Pulski ku nowocze 
snyin formom życia spoleczn ego i gospodarczego na za
chód ku morzu, ku świ itu, jest Związek Radziecki — jest 
sojusz Polski ze Związkiem Radzieckim.

Obóz demokracji ludowej po- 
s:adał następnie jedyną prawfdto- 
w ą koncepcję polityki w ew nętrz
nej. Zrozumiał, że tylko oparcie 
się na masach ludowych, tylko 
sojusz robotniczo-chłopski jes t za
razem polską polityką narodow ą." 
Posiadał on w re s id e  to, co jest 
niezDędne dla odpowiedziednych 
reprezentantów  interesów  narodo
wych — wolę stabilizacji władzy, 
w olę jej obrony przed w szystki
mi, którzy chcieliby zdobycze Pol
ski Odrodzonej w jakikolw iek 
sposób uszczuplić.

Droga ku postępowi rodziła > się 
z doświadczeń historycznych, ze 
świadomości popełnionych daw 
niej błędów. W iedzieliśmy, że 
perspektyw y rozwojowe na=>zeyo 
kraju  nie mogą zostać zmarno
wane przez słabość, przez naiw 
ność lub przez zdradę, lub zbro. 
dnie reakcji.

O tym wszystkim trzeba pam ię
tać dziś. Nie może już dziś dla 
nikogo w Polsce j za granicą ule
gać wątpliwości, że Ziemie Od
zyskane t°  w a śn ie  dojrzały owoc 
stanowiska politycznego naszego 
obozu demokracji ludowej.

S t a * , *umxuw. 16 ołiaz reżimu hitlerow skiego «  Pa-

F r o f t i e m  $ 7 . c ? e c i i y  

i 9 t i r v  o c t o w y m

Im r Odzyskani
To. że trzeci Zjazd Przem ysło

wy odbywa się w Szczecinie me 
również znaczenie symboliczne — 
albowiem najbardziej aktualnym

etapem zagospodarowani? Ziem 
Zachodnich sta je  się w łaśnie pro
blem Szczecina i Odry. Jeżeli nasz 
sojusz z  Czechosłowacja by ł n a 

turalną konsek- rencją sojuszu obu- 
naszych państw  ze Związkiem Ra
dzieckim, jeżeli zaw arte um<*wy 
gospodarcze stały sie kluczem n a 
szej niezależności gospodarczej, 
ło logicznym tego uzupełnieniem 
jesf położenie w naszych pracach 
gospodarczych teraz nowego ak 
centu, którem u na imię rozbudo
wa, pełne uproduktywnienie Szcze 
cina i Odry i to już jest sprawa 
nie tylko symbolów, ale konkre
tów i realizmu, tc jes t 6praw a 
prawidłowych rozwiązań yospojlar 
czych, a  praw idłow e' rozwiązama 
gospodarcze wzm acniają prawidło 
wą koncepcję polityczna i tą  dro
gą najlepiej służymy nie tylko 
naszemu narodowi, ale także po 
kojowi Europy i pokomwi świata.

M D  M O R Z E M . . .
m m m m

t'.

T v J k o  d u t h 3 s i ł y  s p o t e s z n e  
megą uUMi Fi. ?olskę 

*12 ZieniLwij 0dzys»63yc^

Bezcenne znaczenie 
Ziem Odzyskanych
Wiemy dlaczego Ziemie Odzys- 1 

kane są  jednym  z filarów naszej 
nowej rzeczywistości. Po oierw- 
6ze, jest to jedna trzecia obecne
go obszaru Polski. Bez nich — 
jal. to słusznie powiedział w swo
im czasie minister Minc — Polska 
byłaby jakimś Księstwem War- 
szawskinr. N ie trzeba chyba uza
sadniać, że • rozmiary napoieoń- 1 
skiego Księstwa W arszawskiego 
lub n a  kształt hitlerow skiej GG; 
n ie daw ałyby żadnych możliwości 
niepodległego bylu narodowego.

Po drugie Ziemie Odzyskane, to 
Polska uprzemysłowiona o struk
turze przemy słowo-rolnej, a w ięc 
wyzwolona z półkolonialnej zależ
ności gospodarczej. Polska silna. 
Świadczy o tym już dziś udział 
produkcji Ziem Odzyskanych w- 
produkcji ogólnu-krajowej.

Po trzec ie ' Ziemie Odzyskane, 
to Polska szeroKo oparła o mo
rze, Wy-silek pracow ników  tech
nicznych starego wybrzeża pozwo 
hł rozwiązać pierwsze początko
we zagadnienia obrotu międzyna
rodowego. Ale dziś wysiłek ten  

.•wymaga kontynuacji, rozszerzenia. 
TU, W  SZCZECINIE. ROZPOCZY
NA SIĘ PRACA, ZAKROJONA 
NA MIARĘ HISTORYCZNĄ. Ten 
port zostanie rozbudowany i do
stosowany dc potrzeb nie tylko 
nowego organizmu gospodarczego 
Odrodzonej Polski, ale 1 do po
trzeb całej gospodarki środkowo
europejskiej, oparte j na ścisłej 
w spółpracy narodów  słowian- 
skich. Dopiero w takich w arun
kach, dopiero w granicach takiej 
Polski 1 port szczeciński i miasto 
Szczecin wkroczą na drogę p ra
widłowego rozwoju.

W reszcie Ziemie Odzyskane, to 
— obok reformy rolnej i unaro
dowienia podstawow ych gałęzi gos 
podarki — możliwość likwidacji 
przeludnienia rolniczego.

Ponadto Ziemie Odzvskarae, to 
zagęszczenie i usprawnienie n a 
szej sieci kom unikacyjnej, w su 
mie: ZIEMIE ODZYSKANE, TO
POLSKA O PRAWIDŁOWO ROZ
BUDOWANEJ I WŁAŚCIWIE 
ROZMIESZCZONEJ SIECI KOMU
NIKACYJNEJ ZHARMONIZO
W ANA WEWNĘTRZNIE I W 
SWYCH OBROTACH MIĘDZY
NARODOWYCH.

TU, NA ZIEMIACH »DZYSKA- 
NYCH, MOŻEMY BUDOWAÓ 
WYSIŁKIEM SWOICH RĄK I 
MOZGOW NIE TYLKO PRZYSZ
ŁOŚĆ I SZCZĘŚCIE DLA GA 
ŁYCH POKOLEŃ, A.LE RÓW NO- 
CZESNIF SENS ŻYCIA I DUJJRO- 
BYT DLA POKOLENIA DZISIET- 
SZEGO, DLA SIEBIE I SWOICH 
RODZIN. Fakt, że tu  na  Ziemiach 
Odzyskanych je s t Polska i to Pol
ska silna — ten fakt nierozer
w alnie w ią-e się z tym, że jest 
przecież jakaś konkretna siła po
lityczna, k tóra istnienie tego fak
tu w jakiś konkretny sposób w a
runkuje. Silą tą  jes t sojusz ro 
botniczo-chłopski, opierający sic 
n a  ścisłym współdziałaniu, n a  Je
dnolitym froncie klasy  robotni
czej. Tylko te r  układ polityczny 
mógł się zdobyć na prawidłową 
koncepcję jjolifyczną i  z że’azną 
konsekw encją zabezpieczać IN
TERESY NARODOWE NIERO ZER 
WARNIE SIĘ DZISIAJ WIĄŻĄCE 
Z OKREŚLONYMI INTERESAMI 
KLAS SPOŁĘCZNIE POSTĘPO
WYCH, Z OKREŚLONĄ POLITY
KĄ PRZODUJĄCYCH STRON
NICTW, ZE WSPÓŁPRACĄ RO
BOTNICZO - CHI OPSKĄ, Z JED

NOLITYM FRONTEM CAŁEJ 
KLASY ROBOTNICZEJ.

O statni uslęp przem ówienia Pre 
mier poświęca technice Zjazdu. 
Ale Zjazd ten znaczeniem swoim 
wykracza poza problemy tech 
niczne i organizacyjne. W ykracza 
również poza problemy samych 
tylko Ziem Odzyskanych. A Ido- 
wienr dziś już Ziemie O dzyskane 
stanowią organiczną całość, w a
runek istnienia i rozwoju całej 
Odrodzonej Rzeczypospolitej Pol
skiej. Zjazd ten znaczy, że siłę, 
potęgę i nobrobyt naszego kraju, 
budujem y na tw ardych fundamen 
tach pracy. Słowa poprzedzą kon
kretną pracę j konkretny wysiłek. 
ZJAZD TEN ZNACZY, ŻE SILNI, 
ROZUMN* Pk A WIDŁOWĄ KON
CEPCJĄ POLITYCZNĄ. WY
TRWALI. W  NASZEJ PRaCY, 
WSPARCI NA KONKRETNIE PO
JĘTYM,- HISTORYCZNIE POSTĘ
POWYM SOJUSZU VTARSTW 
LUDOWYCH. ZMIERZAMY DO 
UGRUNTOWANIA NIEPODLEG
ŁOŚCI NASZEGO NARODU NA 
FUNDAMENTACH RZETELNEJ, 
LUDOWEJ DEMOKRACJI I RZE
TELNEGO SPOKOJU NA SWIE- 
CIE. i

P rzysłow iow e piękna polska Je sie*  pozwala  
z nadm orskich przyjamuasci. — Jastarnia.

n a  k o rzy s tan ie

Foto. „Film Polski,’

M  diiia1 4 Jj.ii
zamiast niedzielnej f

„Trybuny Rcboiniczej"
czytelnicy nasi otrzym ywać będą specjalny bogato 
ilustrowany 4-kolorowy tygodnik pod nazwa

„TRYBUNA TYGOPNiA"
Artykuły pióra na jlepszych polskich i zagrani

cznych literatów, publicystów, naukowców i eko
nomistów ukazywać się bedą regularnie na łamach

„TRYF-UNY TYGODNIA"
Nasze stałe działy: moaa, rozrywki, filatelistyka, 

reportaże z kraju, reflektorem po świecie, kino, 
teatr, szłuka i wiele innych,

Specjalna strona sportowa. 
Najaktualniejsze wiadome ści.

.12 stron — 80 ilustracji.

Cena pojedynczego numeru pozostaje nieznreniona 
5.— zł.

Prenumeratorzy 
goónik bezpłatnie.

otrzym ywać będą nowy ty-

Pr o g ram p ol i t y k i go spod a r e z e { 
na Ziemiach Ocaysk^nych

Dalszy ciąg przemówienia rcepiemięii* tew. G iW Ł S C I-M S łiifA
(Dokończenie ze  str. l=szej) 
My dobrze wiemy, oświad

cza wiceoremier, dlaczego an 
gielskie władze usiłują nie do
puścić do powrotu Polai.uw  
C ftClAC/B' CNE *J2vę  
POLSKICH ROBOTNlKOW  
ią NAuRLNII, WESTFALII I 
INNYCH MIEJSCOWO
ŚCIACH PRZY PLANOWA
NEJ ODBUDOWIE NIE
MIEC Rząd. Polski i opinia 
polska zarówno jak i nasze 
w ychodźstwo zarobkowe w 
Niemczech nigdy sie n» to nie 
zgodzą. ZADAMY W Pó SZ
CZENIĄ ICH DO ! OLSKI -  
NIE MOŻNA ZMUSZAĆ PO
LAKÓW DO PRACY NA 
RZECZ NIFMIEC i jesteśm y  
pewni, że demokratyczna o- 
pirfia angielska podziela na
sze stanowisko.

Proaram 
polityki gospoda czel 

na Ziemiach Odzyskanych
7. kolei m ów ca przechodzi do 

AKCJI UWŁASZCZENIOWEJ
n a  Z iem iach  O dzyskanych . Na 
dzień  1 lip ca  rb. w ydano  o sad 
n ikom  ro lnym  ok. 150 tys. orze
czeń, s tan o w iący ch  p o dstaw ę do 
w y d an ia  „ak tów  n a d a n ia " . Do 
ko ń ca  rb . M 'n is te rs iw o  Z. O, 
p la n u je  w y d an ie  ok. 400 tys. ta- 
kieh aktów. O hecnie p rz y s tę p u 
jem y  do akcji u w łaszczan ia  na  
odcinku  g o sp o d arstw a  n ie ro ln ir  
czego. N iek tó re  n a iu  ażn ie jsze 
szczeg ó ły ’, ak c ji p rz e d s ta w ia ją  
się nasth ju ijąco :

W  •żii k res ie  DOMÓW MIESZ
KALNYCH k ie ru jem y  się na- 
c ze ln ą .id ea  u m ożliw ien ia  w szyst 
k im  p ra c u ją c y m  n a b ic ia  na  
w łasność dom ha lub m ieszka
nia n a  w a ru n k ach  u lgow ych  w 
g ran icach  ich zarobków  i uposa 
żeń. D ążym y do uw olnienia w  
ciągu la t 5 na terenach Z. O. 
m ożliw ie jak najw iększej ilości 
ludności pracującej od p łacenia  
czynszów  m ieszkalnych. Z ałóż
my, ż- w arto ść  jednorodzinnego  
dom ku m ieszkalnego  z og ród 
k iem  wy.nosi 10 tys. zl. p rzed 
w ojennych. S to su jąc  u lgow e wa 
runk i d la  św ia ta  p racy  p rzed e  o 
jen ąą  w artość  podnosimy tylko

p ięc iok ro tn ie  — a w ięc u s ta la 
m y  w arto ść  dom ku  n a  50 tys. 
zT. R obotn ikow i ro zk ład am y  tę 
sum ę n a  ok res 5 la t w sp ła tach  
m iesięcznych  z tym , że  sp ła tę  
m iesięczną  u s ta la  się  w procen- ‘ 
tow ej sk a li zarobku m iesięczne
go każdego nabyw cy — i sk a la  
ta  obowlązyujać-'' m a  przez cal£. 
5 -lc tn i okres. Ogólne zm iany  
śp la ty  zarohkow ej, jak ie  m ogą 
zajść  n a  p rzes trzen i tego okresu  
jjrzy sp łac ie  r a t  za  dom ek w yno 
szą zaw sze jed en  1 te n  sa m  od
se tek  m iesięcznego zarobku  n a 
byw cy. P o d o b n ą  m etodę sp ła ty  
zam ierzam y  zastosow ać do w szy 
s tk ic h  ob iek tów  m ieszk a ln y ch  z 
tym . że duże dom y czynszow e 
w inny być objęte przez spótdziel 
nie m ieszkaniow e, zo rgan izow a
ne przez  dzis ie jszych  lokato rów  
W edług  naszego  p ro je k tu , rozw i 
ja  sw ą  m yśl m ów ca ,' robo tn ik , 
czy u rzęd n ik  k u p u ją c y  dom  bę
dzie oszczędza.! w p rzyb liżen iu  
10 proc. sw ego zarohku przez 5 
la t i s tan ie  się w łaśc ic ie lem  do
m u o w arto śc i p rzedw o jenne j 
10 tys. zł. Poza  ty m  p ro je k tu je  
się zastosow an ie  szeregu d o d a t
kow ych ulg, t.j. um orzenie sp ła 
ty rat w  przypadku śm ierci pra 
cow nika (jeżeli sp adkob ie rcam i 
są  n ie le tn ie  dzieci, lu b  n iezdo l
ne do p ra c y  osoby) oraz  w p rz y 
p ad k u  trw ałej utraty zdolności 
do pracy ne skutek n ieszcześli- 

. 'ego w ypadku przy pracy.
Jeżeli nabyw ca u trac ił pracę 

bez iego w iny p łatność r a t  będzie 
odroczona na czas bezrobocia. — 
Dla św iata p racy przewiduiie się 
odliczenie od cen nabycia po  jed 
nym procencie za każdy m iesiąc 
nrzppracnw any na Z. O. do 9«po 
m aja 1947 r. z tym ograniczeniem  
że obniżka, 7 tego ty tu łu  nie może 
przekraczać 15 procent. Nabywca 
może w  każdej ehy. tlt zrzec stę 
kupna, lecz przed upł”w em  5 la t 
tyłkjo na  rzeoz Skarbu P ań stw a j r 
p rzy  czym uiszczona p iaez  n .ego 
'o m a  zostanie m u  zwróooma po 
po trącen iu  norm alnie obow iązują 
cego komornego. Jezelj chodzi o 
nabyw ców  zpoŁa św iata p racy ną 
jam nej, to  P rzew iduje stę sprze= 
dąż wszelkich oói-ektOw m e pod

legających w yłączeniu od p ryw at 
nych uwłaszczeń, przy  zastosowa: 
n iu  m nożnika od 20 — 50 (w rzad 
k ich  przypadkach przy zastosowa 
niu k -edj-tu  do dw óch lat). W ra 
z ie zapłaty gotówkowej odlicza 
s ię  nabyw cy 25 proc. skon te . P ry 
w a tn i nabyw cy obiektów  znisz
czonych zostali w ybitn ie uprzyw b 
lejow ani w  porów naniu z p ryw at 
nym t posiadaczam i obiektow  nie 
zniszczonych. Sum y w ydatkow ane 
n a  nabycie m ienia na Z. O i wy= 
d utkowane na inw estycje n ie  są 
zaliczane do dochodów- inw estyta- 
tora. Od przepisów  o wysokości 
komornego zwolnione zostały na 
Z iem iach Odzyskanych w szystkie 
now oodbudow anc domy, o ile zni 
syczenia były wyższe, niż 33 proc. 
a lokale uszkodzone m ntej ntż 33 
proc. t w ięcej n iż  20 proc. korzys 
s ta ją  po odbudow ie z tych samych 
ulg, z tym, że podlegają tylko
przepisom  o m aksym alnej iiośpt 
osób.

N owoodoudow ane obiekty w ob 
ne  są od podatku  od nieruchomo^ 
śct r.a lat-5. Dochody i  takich 
budow li w olne są od poaatku 
rów nież przez la t 5. Rząd zasto
sował daleko idące ulgi w  tym  ce 
lu, aby skłonić posiadaczy kąpu  
talów dn tnw esiycji na  Z. O.

Lokata kapitału  na Z iem iach Od 
zyskanych gw arantuje pnstadaczo 
wi spraw iedliw y dochód, a  z d ru 
giej strony  przyczynia się do peł
nego zagospodarowania tych tere.- 
nów  ra tu jąc  przed zniszczenem  
cenne obiekty.

REPATRIANTOM ; którzy  oste= 
d liii się n a  Z. O. względnie osies 
d lą s ir  do końca rb., i którzy pozo 
staw ih  sw e m ionie poza g ran ica
m i Państw a Polskiego, przewtdu= 
je  się bezpłatne nadante obiektów  
gospodarczych, nie przekraczają; 
cych w artość budynku m ieszka: 
niow ego o pow ierzchni użytkow ej 
do 220 m. kw. Daleko sięgaj jce 
ulgi zostały przew idziane róAyr^ż 
dla osadników  wojsaowYCh

Nie legitymacja partyjna, £ prac?
mternJkiem wartości czlowfeka
„NAFOD POLSKI S a m  PRA

CUJE NA SIEBIE I DLA 
SIEBIE, I DLATEGO PRA
CUJE OFIARNIE. WszystKO 
zależy od ludzi, a zwłaszcza od 
kierownictwa. Na kie-owniczycb  
mdziacb przemvsłu ciąży nadal 
wielkie zaaanie. Będziemy się od 
nich domagać system atycznego  
y yDełnianiii planu produkcyjnego 
i to przede wszystkim  będzie 
miernikiem ich osobistej wartości 
a nie legitymacja partyjna, takiej 
czy innej partii, jeśli ją posiadają. 
Ta partyjna legitym acja zobowią
zuje do w yższej produkcji Szanu
jemy również bezpartyjnych de
mokratów, I jeśli lepie] pracują od 
członków Partii, cenim y ich w y- 
'•ej od tych z legitymajjamL  

NIL LEGITYMACJA PARTYJ
NA ŚWIADCZY O WARTOŚCI 
CZŁOW IEK 4, ALE JEGO PRA
CA I CAŁOKSZTAŁT JEGC 
PRACY WINIEN DlCYDOWAC, 
CZY NALEŻY MU PRZYZNAĆ 
TAKĄ loEGITYMACJĘ, __

Trudności st; po to, 
by ie p rze zw yc ię ża ć

W ubiegłym  okresie zrobiliśm y 
niem ało i nauczyliśm y się w iele 
Ł atw o więc pow inniśm y m asze
rować naprzód. Na zgiżeme w y
siłku i w ytchnienie jeszcze ołe 
nadeszła pora. Jeszcze zbyt dużo 
piętrz;- sie trudności, lecz n ie  wol- 
nn ich się lękać. Należy kiero
wać się zasadą, że trudności 
istnieją po to, aay je przezwy
ciężać. Tylko w w alce z trudno
ściami hartują się ludzie i wy- 
lastają  kadry dzielnych budowni
czych, wyrastam kadr;- dzielnych  
kierowników.

Ludzie przemysłu, dyrekto 
rzy, inżynierowie, mpjstro- 
wie i caia polska tdasa rebot 
nroza, świadom a celów, do 
których zd^za, jak dotychczas 
tak i nadal, na pewne będzie 
przodować narodowi pcJ kię- 
mu w jegc marszu historycy- 
Ojęi ku lepsze.) przvsziosa,.



wtowy a tsr
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Czy górnicy i hutnicy 
dolara masło?

Konfarencia w Delegaturze Komisu Specialnel 
w Katow icach

W d.tiu S bm. w Delepatu 
tó»viCiich ^dbvia sl* konferen 
zaopatrywAńia pracowników  
?’ftu e?0 V masło. W konfe 
Komisji Specjalne! oraz zrze 
przoms iłu Hutniczego i weglo 
W ojewódzkiego Oddziału

Z a<ip(trzerte w olew ództw a śl-- 
dabr-iw-skiegf) w  ma»ło spadło 
w ydatnie w ciągu datam i ego 
miwSiaca J “te ii w  lipeu  dostar* 
o^ono na potrzeby w oiew ódrfw a 
160 ton masła, to w  sierpniu  
tr z y m a liśm y  tylko 83 tonv b e  
lega t ..Spćtem " tłum aczy niedo* 
statecziw  zaopatrzenie w m asło 
fak tem  ' i  C entrala  „Społem ” w 
W arszawie wyznacza rozdzielniki 
n a  pó*zozeso'ne w ojew ództw a, 
przy r r tm  rozdzieln ik  ten  często 
nie odpow  id a  rzeczyw istym  po- 
r-z.erom. Jak o  przykład  delegat 
„Społem ” podał, ze wojew ództw o 
wro^j,w»Kie, k tóre ,e®t znacznie 
m nie1 rozw in ięte  pod względem  
przem  ‘lowym o trzym ało  o 10 
°n  m asła w ięcej on naszego wo« 

■e yodztw a. Ze stro n "  p rzed staw i- 
cióii zrzeszeń przemysłoy*yoh 
spółdzielni -po&ywców w ysunięto 
propoz* óją zaw ieran ia  um ów  na 
dós+awy w iązane m asła ntez«« 
ló te ić  od .Społem ' Przedstawi* 
ciele P” *mysłu hutniczego prze- 
iw ow tdztli ,u ł  naw et w stenn- 
rózm ow - w G dyni, k tó re  miały 
oz  celu zaw arcie kon trak tów  han* 
dlow i ch z Danią. Postanow iono 
wys*ośow?ć mam oria) do Mini 
stórs+Wa Przem ysłu  z p rośbą o 
zw óln’en 'e  p***mei ilości w ęgla 
względnie przetw orów  przem ysłu 
hutniczego w  celu um ożliw ienia 
zaw arcia um ów  ha dostaw y wią* 
zane

Stw ierdzono, że „Społem roz 
syła m asło bezpośrednio  do po* 
szczególnych h u t oraz kopalń co 
p e w o d rie  często nodwó.ine zab* 
ópatr> wanie pojedyńczych zak ła 
dów pracy to jest przez „Społem ” 
i przez zrzeszeni,- spółdzielń, 
przv com iniaciu innych zakładów  
p ra tv  Masło przeznaczone dla

rz* Komisji Specjalnej w Ka- 
cji. poświecona problemowi
przemysłu hutniczego ] wę- 
rencjj oprócz przedstawicieli 
szen spółdzielni spożywców  
wego wziął udział delegat 
„Społem".

pracow ników  przem ' słu  winno 
bvć k ierow ane do zrzeszeń apćb 
dzielni, k tó re  rozprow adzą je do 
poszczególnych zakładów  pracy 
w edług rozdzielnika, który bedzit 
przedkładany D elegaturze K om i
sji Specialnpj. „Społem ” otrzyma 
dn ia  8. b. m. 15 ton masła, k tó 
re  postanow iono rozdzielić w e
dług następującego rozdzielnika 
Zrzeszenie Spółdzielni Spożj w* 
ców Przem yślu W ęglowego — 
9 ton Jtrzeszenie Przem ysłu Hut* 
niczego — 5 ton oraz 1 tonę dlL 
szpitali,

CENA M AKSYM ALNA DI A 
KONSUM ENTA NIE MOŻE 
PRZEK RA CZ a C 530 ZŁ. ZA 
1 KG. K D.

duW rew. fSTiowsKiEGfl
PRZODUJĄCY GÓRNICY 
KOP. »KTSŁBriCE«

W ub:egłvm miesiącu rp baczę konalni ..M ysłowice"
wodnictwą nidywidualnęgó na 

z kon. „Jadwiga", pokazali
którzy zgłosili sie do współra

fsk

T ortow n la  S pó łdzieln i Sam opo
mocy C hłopskiej „R o ln ik" pod 
G ostyn inem  — zw ilżan ie  to rfu .

Foto: „Film Polski,’

wfezwanie tow. Pstrowskiego 
co potrafią.

Tow. Frysztacki Antoni 
normy, W jakich warunkach
Na zapytanie tow. Frysztacki 

w yjaśnia, żc w ynik ten ni* j<-at 
granicą w jzyatkich m ożliw ości i 
zorta ł osiągnięty pom im o w ielu 
przeszkód. N ie,zaw sze możn* było 
rozpocząć pracę natychm iast po 
przybyciu, gdyż często czegoś bra 
kov'ało To rynny się oberwały 
lub też w czasie ruchu  napęd się 
rozluźnił i trzeba było zatrzym ać 
pracę w przodku, aby uskutecznić 
naprawę, W GOdaticu przyjście do 
pracy uzależnione jest od pociągu 
osobowego na dole, k tóry  m us1 
często czekać na  m aruderów  snóź 
niających się do pracy. W-Jźnym 
rów nież iesl Jeżeli pracująca 
wspólnie grupa dłużej ze sobą pra 
ouje, to dochodzą poszczególni ro* 
bornicy do lepszej w praw y i gdy 
przyjdzie zaoudow anre jrtropmicy 
lub dopięcie rynny, znacznie szyb 
oiói po trśfią  to uskutecznić Waż 
niej-sze jednak Jest ażebv w gru* 
pie w ystępującej do wapób.n yod< 
nłetwa byli sami szczerzy j f*wia* 
dom i dem okraci, których stosunek 
dc obecnej rzeczywistości jeśt po- 
tytywny, aby nie słuchali co itr. 
podszeptują wysłannicy reakcji. 
Przychodzą często do biorących u 
dział we w spółzaw odnictw ie robot 
ników  ludzie w ysłsni prZęz pod< 
ziemie gospodarcze i usiłu ją  z®* 
straszyć lub przekonać ich, że wy 
dobyw ając wiece: węgla działają 
na szkodę robotników .

Mało kto daję w iarę  podszeptom 
podziem ia. N ajleps robotnicy wy 
konują p lan ponad norm ę. Do 
tych należą na poziomie 500 m tr. 
następujący przodow i rębacza: 
Rui dziej Paw eł i K uros- AloJzy. 
wykonali 220 procent norm y zara
biając po 742 zł na dniówkę, ą ich 
taciov'»cze o 20 proc. m niej.

Kazzyca W ilhelm  i R apuściok 
W iktor z tego «a mego oddziału, 
wykonali po 160 proc, norm y aa-

rpbac* osiągnął 278,4 proc( 
oracował ,uż podawaliśmy.

i
rąb ta jąc  po 551 zł na dniówkę.

Pięknym  w ynikiem  wykcmanłi 
nęrm y mogą *ię rów nież poazczy 

•‘ćić rębacze n ścianie w 3*,m od* 
dziale na śm ianie pt^południuwól. 
gdzie w ykonano 169.7 proc. nor* 
oj.v, o słągajar Sarobek 617 H na 
dniów kę. W grupie  tei pracu je  
w spólnie 9 rębaczy 7 młodszych rę 
b^eny f 17 ładowi.czy. Je s t to gru 
pa przodowego L udw ika H*>*r»a« 
ka, który jest dobrym  organizato
rem  i Instruk torem  górniczym  i 
p o tra fił w  tak d u ić j grup ie  ludzi 
odpow iednio pracę podzielić  i za* 
chftcić w szystkich do wspólnego 
w ysiłku. Tow. P ietrzak -am  pra* 
cuju zwykle tarr., gdzie j e s t  n a j
gorzej, pcm aga słabszym  i daje 
priyk łSd  jak należy pracować.

D ruga podobna g rupa w  tym  
sam ym oddziale na drugiej »mi" 
nie z przodowym W ilhelm em  Pro 
ch rrsk im  wykonał* 152.7 procent 
norm y o*iąąa<ąc z&iebek 510 zł,

Ą
Tow. Frysztacki jest synem  gór 

nłiia. Urodził sie  18 listopada lHOfi 
roku. PrSćę rozpoczął na kopalni 
H alina” w  Niwce m ając 15 let. 

Prąoował na różnych kopalniach 
śląskich , W ezaoie okupacji był 
wywieziony do R hetnlandu 

T rudno jest uw ierzyć, że ten 
tzczupł” człowiek może i-aiągnąć 
tak duże w yniki m im o w ielu  orze 
szkód natu ra lnych  i nie zaiwaze rt* 
m ralnych , dc którycn jeszcze po 
w tócim y 

Pytam y tow Frysztackiego o 
sposoby jago prścy.

O dpow iedź prosta i szc-era: — 
„D okładam  wszelkich sit. Wie* 

i-ł*. i*  pzynię to dla Pniaki Ludo. 
wej, k tó rr w-zyacy pow inni budo* 
W ić. — Jcśzcae i w srod w i«lu  gól 
ntków  b raą  eroru t mta. Mnie 
nie chodzi o wysoki raiobęk, ho je 
stem  bezdetetny. ale z m a is j i a

pracy innych tow -r/y szy  powsta* 
nie doDroh.vt dla innych dzieci, 
którycn mi los poskąpił ’. —

— Cóż m yślicie o norm ach tow. 
Pstrow skiego? — „Sa one praw* 
dztwe i m ożliwe dla znacznej czę* 
ści rębaczy, I ,ia popraw iłem  swo 
ja w ydajność tylko dzięki wezwą* 
ntu tow. Pstrow skiego, który  dał 
Przykład ,*ak należy dla Polski 
pracow ać.” —

♦
K opalnia , M ysłowice" ma tru* 

dnó w arunki wydobycia. Przekro 
rżeniu po im y  nigdy ni~ jest wy* 
sokie. Zntszczen.a brak urządzeń, 
a zwłaszcza wózków kopalnianych, 
pow iększają jaszcze inne trudno* 
ści * m ianow icie nagłe przypły* 
wy wody i lokalne zaogn.enie.

Z w ypow iedzi w icedyrektora 
tow. Zaiącu i zawiadowcy ob. inż. 
M iodońskiego w ynika, że wymię* 
i.ioine wyżpj okoliczności utrud* 
ni a,ją pląnown prowadzeni* robót 
na chodnikach, zm uszając de p*i* 
.■autów i rozpoczynania pracy nr 
n»wo. Stan załogi w ynosi około 
3,300 osób. O dczuwa się nadal 
brak sił fachow ych oraz m iesz
kań.

Zachodzą czysto w ypadki, że do 
bray luchowcy zw alniają się z 
pracj i yrzjnosza się de kopali, 
dwappityjących p.iieazkaniam i. I
nad tym  trzeba się zastenowić. — 
Stałość zalog jes t bow iem  waż* 
nym  czynnikiem  norm alizacji 
pracy.

W tych ciężkich w arunkach na 
szczególne podkreślenie za*!"guje 
wyczyn tow. Frysztackiego i czo* 
lówki górników  z M ysłowic. Z 
nioh w inna brać pr*ykiąd cąlL za* 
loga, a zwłaszcza dz al transportu , 
k tóry jeszcze nie zawuze stot na 
wys<>kpgCj zadanjr, chociaż j tu ra  
przerzkodzie stoi c*raik wózków.

Z  C A Ł E G O  K R A JU
WARSZAWA

Skreślenia z listy członków  
Zw. Zaw. Dziennikarzy R. P.

WAPSZAWA. Zarząd Oti- 
d/.iatu W arszawskiego Zw. 
Z at/odow ego Dziennikarzy 
R. P na nosiedzeniu w dniu 
'Cj b. m. skreślił z listy człon
ków związku b. redaktora na 
cztlriego „Gazety Ludowej" 
ZYGMUNTA AUGUSTYn- 
SKIEGO j działacza WkN — 
ADAMA OHARSKIF.GD za 
współpracę z podziemiem I 
obcym wywiadem,
PIĘCIO PIĘTRO W Y  DOM TO* 
WAROWY BUDUJE W WAR* 
SZAW IE IN ICJA TY W A  PRY 

WATNA
Jedna  z pryw atnych  spółek bu 

dow lanych, podjętą w W arszawie 
budow ę olbrzym iego pieciopiętro- 
wegu dom u tow arow ego.

Gmach przeznaczony na w ielki 
bazar handlow y pomieści na par* 
terze aż 31 dużych sklepów.

JE L E N IA  GÓRA
13.0 0 0  kg wytopu jak  ta optycznego

W Państw ow ej W ytw órni O- 
ptyeznej w Jelen iej Górze czynio
ne są przygotow ania do urucho
m ie n i  piątego pieca Zaoalenie 
tego piece pozwoli podnieść pio- 
dukcie do 12.000 kg szkła optycz
nego m iesięcznie. Po urucbom ie-

id:

niu piątego pieca załoga 
w zrośnie do 400 -osób.

0'A g r j n K
Do Białegostoku nadśt®1 

transpo rt 503 repatrian tów  ?? 
Zw iązku Radzieckiego. Wśr® 
przybyłych znajdują się jeńcy 'W6 ' 
pochodzący z te renu  fo m nr* 
PoznaiiWkiego i Śląska, którzy z&” 
stali przem ocą zaciągnięci ^  
w ojsaa niem ieckiego. Po zaop' 
trzen ir w  żywność . odzież -aP* 
trianci udąlt »ię do doinow.

RAGOM
Linia Śląsk — Łódź uoiowe

Zakłady pn-zemysłowe 
ta lu rg ia” w Radom iu ukonff’ d 
3 września p-onuncję liny^.słżJ*’ 
wo-alurmniowej, służącej 
przewód prądow y di a budowy j1” 
n ii przesyłowej wysokiego naP’®' 
cia Śląsic — Łódz,

Dzięki ofiarności załogi z*kł*j! 
dów przem ysłow ych „M eta lu rt14 
produkcje - liny została zakoi'0*17’
na przed wyzn tczonym term teetI1 
(6 w rześm a rb.)

ł o h ź
ZA KRADZIEŻ PIENIĘDZY 

3 LATA W IĘZIENIA
Przed Sądem  Okręgowym 

Łodzi odbyta się sensacyjna 
p raw a — przy d izw iaeh  zą.nkni 
tych . O skarżony był niejaki 
chola Adolf, ślusarz  j  zawo^Uł

P ow iatow a Ż eńska Szkoła R olni 
Łowicza. — L u n  trwa 1 rok, — 
m ą.

T R Y B U N A  C Z Y I E L U I K O W
DZ I AŁA

W dimi l i  lipćs pićtlism y w „Trybunie Czy- 
te in ikóV ', iż ob. Rychlik Teofil z Bidfewą da- 
ta u l e  czek* ód. 6 lutego na odpówiedź ZSU-u 

w Chorzówi# w sprawie udzielenia mu pomocy 
m aterialnej 1 wypłacenia dodatku dla dzieci do 
'*<jo renty inwalidzk.ej. — Ob Ocó/man Geiard 
z W ełnowc# od stycznia nie otrzym ał odpow.e 
dzi w sprawie renty dla matki staruszki 72-let
niej a ab. W antula M. z Rybnika Od 15 marca 
czeka na odpowiedź na trsy listy w sprawie 
wstrzymania renty, ZUS Odp w iedzia ł nam pi 
smam1 t  17 i 23 lipca br. w sprawie ob. Ryebli- 
ka: „dodatek został w międzyczasie przyznany, 
o czym powiadomiono zainteresow ane osoby", 
maioe ob. Ochmana ZUS doręczy! decyzję ren 
tową t  ob W ąnlulę ZUS powiadomił Osobnym pi- 
m*m o słanie u łatw ien ia  Jej sprawy rentowej.

W  dniu 14 sierpnia br. pisaliśmy w sprawie 
oh. Smażyńakiego Tomasza z Zawiercia, który 
po aześciu miesiącach czekania dostał odpowiedź 
odmowną: w sprawie ob. Pluty Edwarda z Nowej 
Wai który na próżno od roku 1*45 c„eka na 
przywrócenie renty: w spraw ie W incentego Pra- 
sóła z Mikołowa, który czeka na postęppwanie 
sądewe 1 w sprawie Nieszpora Tomasza z Brzc 
*owic, który  po trzech miesiącach od ostatniego 
badania lekarskiego w Lublińcu nie ma odpo- 
wieuzl,

W dniu 22 lierpnia ZUS powiadomił nas, że 
ob Smaży Askiemu .Tomaszowi przyznał rentę 
wsteee od 16 czerwca br. i wypłaci! zalegle raty, 
ob. Plucie Edwardowi jeszcze przed wynikiem 
badania lekarskiego poweźmie decyzję co do 
orzyznania tymczasowych świadczeń w wysokoś
ci pełnej renty, następnie przeprowadzi rewizję 
dotychczasowej odmownei decyzji w sprawie ob 
W incentego Prasola nie odczekuijąc postępowania 
sądowego, a ob. N ieszporkowi Tomaszowi wo
bec przeciągania się załatw ienia siprawy zarza- 
dn ł w ypłatę tym czasowej renty.

Nifezaieżnie od 4ego w licznych wypadkach 
porozumiewaliśmy sic bezpośredni" z ZUS-err 
w Chorzowie, Na ns*zą interw encję ZUS przy- 
zna» dodatek za bezradnoś4, od 1. 7. br. i na 
dwoję dzieci od 1 lutego br. ob. Adamowi Swi 
tal* z Jankow ie przekazując mu jednorześnie ty-, 
biłem za'«głych dodatków kwotę 20 820 zł,, a ob 
Helenii Rymanowiez z Radlina tymczasowo jako 
zaliczkę 3,n00 zł. żądając jednocześnie wy lsnip 
nla z Centrali w  W arszaw ie, wreszcie ob. Ag 
niesree Rajwie z Bielszowic zgodnie z  rozpo-zą 
dzen.«m Min. Pracy i Opieki Społecznej z dnie 
13 czerwca 1946 r. zamieniono 20 proc renie 
wypadkową na  jedne-azową odprawę. W  cały. 
szeregu innych spraw  ZUS poinformował nas o 
toku .ch załatwiania, a my zamieściliśmy i ze 
mieszczamy ti_ informacje w odpowiedziach rc 
aatoja.

* *  ’
Tę kró tką rzeczową ir.forrrec c -rV-prtiv do

pełnić kilkoma uwagami. N iewątpliwie c ie«y  
nas szybkie i spraw ne załatw ienie sżecećfu 

spraw związanych z pracą ZUS w Chorzowie 
pOruszohych na lamach „Trybuny Czytelników" 
lub w wyniku bezpośredniej wymiany listów pó- 
miądzy nami i zu s-e tn . Pracownicy, a zwłaszcza 
kierownicy ZUS i innych instytucji ubezpiecze
niowych muszą jednak zrozumieć, że przecież 
wytykając te czy inne błędy w ioh pracy nam 
nie tyle chodzi o załatwienie danej konkretnej 
sprawy (chociaż i to )*«(. b. Istotne) ile o w y
kazanie wadliwości w funkcjonowaniu ich aoa 
ratu. Przecież cały szereg spraw  mogi być za
łatwiony bez 6-ciomietięcznego czekania, prze
cież i bez interw encji ,,T rybuny” trzeba odpo
wiadać na listy ubezpieczanych i szczegółowo, 
szybko badać zażalenia, sicargi i t. d. Nie można 
przeksztalrać w system  pracy ZUS-u, zbieranh 
zażaleń w redakcji „Trybuny Czytelników" i n a 
stępnie ich załatwianie. Trzeba zastanowić się 
poważnie nad taką reorganizacją pracy ZUS, 
która w samych skutkach przyniesie zlikwidowa
nie teczki z napisem „skargi na ZUS" w „Try
bunie Czytelników", A n i razie, niestety, teczka 
ta wciąż (eszcze napetria  się coraz nowym- ma 
teriałami, kiore będziemy nadal publikować i za
łatwiać. (Re.d.l

...z wizyłq u Icołeiarzy
Naprawić krzywdę 

kolejarzy -  autochtonów!
Ponieważ w teczce „Trybuny Czytelników" 

dos“c dużo miejsca zajm ują listy dotyczące P.K.P. 
chętni* skorzystaliśm y z zaproszenia tow, Ja n 
kowskiego, w icedyr. D. O. K, P, w Katowicach 
na odbycie wspólnej wycieczki do ważniejszych 
warsztatów kolejowych, by bezoośiedm o zetknąć 
się z pracą naszego kolejarza i porozmawiać 
z nimi o różnych ich sprawach.

Mieliśmy więc możność zwiedzenia wielkich war 
sztatów wagonowych w Gliwicach i Opolu, za
znajomienia się z pracą na dworcach osobowych, 
zlomownl dostarczającej hutom ponad 4000 ton 
złomu miesięcznie, parowozowni i magazynu za
sobów w Gliwicach, mogliśmy podziwiać spraw 
ność kolejow ej straży  pożarnej, o b e ’rzeć pre- 
ventonum  dla dzieci kolejarzy urządzone przez 
łOKF w Głuchołazach jak 1 kolonie letnie ZZK 
v W ęaierskiej Górce i Maczkach, W ciekawej 
«i podiróży brał udział również prezes W ojew. 
'arządu ZZK tow. Janusz,

Rzecz jasna, że m ateriał zebrany jeV obfity 
będziemy go publikować etopniowo. Dzis chcę 
iruszyć ty 'ko  jedną iprawą. Jedną — ale  za- 

idniczą.
Mam na myśii los kolejarzy  - autochtonów.

; tórych zatrudnia katow icka D yrekcja ok, ” .000, 
-i w niektórych działach liczba ich dochodzi do 
40 proc. zatrudnionych pracowników Ludzie ci, 
io przeważnie jtarzy  fachowcy, m ający za »obą 
niejednokrotnie po kilkanaście i kilkadziesiąt lat 
pracy w kolejnictwie, zajm ujący kiedyś poważne 
stanowiska «du*bnwe jak maszynistów, dyżur
nych ruch i '*  v,-’ :(h'wców stacK Sa to niew ąt.

liw? Polacy, lud«. i, którzy nie dali sie ew aku
ować Nlemotreu, którzy narażając się, pozostali 
na posterunkach, częstokroć ra tu jąc  pżzed zni
szczeniem w ojennym  m ajątek kólejoiwy. Złożyli 
jedni z pienw«*yeh wnioski o w eryfikację, noeiall 
zweryfikowani, posiadają tym czasow i zaświadoze- 
ozemia obyw atelstw a i jako tacy  na  podstawie 
okólnika M inisterstw a Ziem Odzyskanych Ni 
II/&P/SP/22/47 i  dala 5 czerwca stali t i r  pełno- 
piaiwnymi obyw atelam i Państwa.

Tak przynf jmniej powinno być, tak wynika 
z wyżej cytowanego rozporządzenia, tak myśleli 
oni, tego samego zdania je.jtesmy i my. Inaczej, 
nleżfety myślą o tym władz* kol-jo we.
Czymze bowiem tłumaczyć, że kolejarze ci choć pra 
cuJą bez przerw y prZw* cały  rok łraktnw am  są 
jako ... wazonowi pracownicy. W  związku % *ym 
nie o*rrvmuiją należnych ko ljjarzom  przydzia 
łów butów, m undurów, nie m aią praw a korzy
stan ia  naw et z biletów  dla kóiejarzy W każdej 
cńwilt mogą być zwolnieni — bez żadnych praw 
em erytalnych boć to tylko robotnicy dniówko
wi, io zó n ó v i

A lt to jeszcze nie w szystko. W yrządza im 
się krzywdy większą bez porównania, krzywdę 
moralną. „Sw. Brurokracy" lozum uje logicznie: 
„Nie jeałeś pełnoprawnym obywatelem , nie 
możesz zaim ować odipowiedżialnego ałanowieka. 
Stąd wniosek: zwolnić autochtonów ze stanowisk 
odpowiedzialnych, zwolnić ze stanow isk m aszy
nistów, dyżurnych ruchu, zaii iadowców. Przenieść 
na stanow iska mniej odpowiedzialne, choćby na 
zam iataczy

Opowiadają o tym ze łzami w oczach 72-letnł 
Ronczek W alenty z Nowej Wsi, kolejarz, który 
36 lat pracuje przy prasii w w arsztatach w ago
nowych w Opolu, opowiada 58-letni W oszek To- 

m u t  z Grodżca, mający za sobą 35 la t służby, 
elektrom onter w tychżt w arsztatach, „główny 
spec od elektryki" jak mówią o nim kolejarze, 
którego dwóch synów również pracuj" na ko 
lei, a jed rn  z nich jest mistrzem kotlarskim. Po
twierdza to 57 letni Kurpiers Paweł z Nowej 
Wsi, który  nrzy warsztacie ślusarskim w opol- 
ikiej wagonówce s*oj już 36 rok, a ma na utrzy
maniu zonę t małe dzieci.

„Chcieli nas Niemcy 19 stycznia 1945 r, ewa- 
kuow&ć, myśmy się pokryli a teraz ubrania zdar 
'e, buty zniszczone, nawet — węgiel — przed 
lokiem dostawaliśm y 3.600 kg. rocznie, a teraz 
tylko 1800.”

„A przecież robotę wykonujemy tę sąjną co 
inni kolejarze,"

„My się od roboty niiakiej nie uchvlam y. Po- 
tośmy zostali by pracov*ać w Polsce dla Polski".

„Powiedzcie tow. redaktorze, dlaczego tak 
ie«t?"

Patrzę na starych kolejarzy, na spracow ane 
ich dłonie, bo w styd spojrzeć im w oczy. Chcę 
znaleźć odpowiedź w ustach tow. w icedyrektora 
DOKP, w ustach prezesa okręgu ZZK.

Podobno, podobne ZZK zwrócił się w tej spra
wie jeszcze w roku 1946 do Zarzadu Głównego 
ZZK podobno DOKP zwracała się do M inister
stwa Komunikacji.

" * *
Trzeba natychm iast w yjaśnić tę sprawę. — 

r-zeba  krtyw dę usut.ąć jak najwcześniej. Trzeba
.. .  ■—  1  |l  ............................

pracownikom przywrócić icŁ prawa Nie wolno 
dopuścić, by zwątpili w sprawiedliwość, by v ial 
nabrzmiewał

1 , CTUMAK

Dłużnicy ..Trybuny Czytelń lkow“  
za miesiąc lipiec

1) Zarząd Miejeki w Zahrzi na pismo z dn*a 
6 . 7 N t, 178

2) Komisja Specjalne i Komisja Kontroli Spół. 
w Bytomiu i Gliwicach ant Nr 180 (4, 7, 47 r,)

3) śląskie Kolej* Blafcryczn* na pismo z dnu 
8. 7. Nr. 184

4) Komisja Specjalna w Gnolu na oismo x  dnia 
8 7. N r. 184 r

5) Zarząd Blektrówni w  Gliwicach na pismo * 
dnia 11. 7, Nr. 187

6) Rada Zakładowi, i kierown. kon. Rozbaik na 
pismo z dnia 11, 7. N r, 187

7) ,„S«ołem" w Niemodlinie na piemo * dn‘i  
16 7. N r, 192

8) Ubeapieczalnia Społeczna Zabrze na pismo i  
dnia 16. 7 Nr. 192

9) DOKP Rizejzów na  pi ano z dnia 17. 7. 
Nr. 193

10) O. U. L. Prudnik na pismo z dnia 17, 7,
' Nr. 193

11) Państw. Zarząd Uzdrowisk, w  Kudowie na 
pismo z dnia 25, 7. Nr, 198

12) Centrum W /szkolenia Morskiego w Gdyni 
na pismo z dnia 26, 7. Nr. 2Ó3

13) Zarząd M iejski w Katowicach na pismo z 
dn.a 30. 7. Nr. 207

14) P, A. U. Kraków na pismo z dnia 30. 7, 
Nr 207

Dłużnikom naszym przypominamy, że udzie
lenie odpowiedzi na krytyczne głosy społeczeń
stwa jest ich obowiązkiem od wykonania które 
go uchylić się nikt nie ma prawa.

Jednocześnie chcemy nadmienić, że opubliko
wane przez nas uprzednio spisy dłużników od
niosły pożądany skutek w większości wypadków 
W stosunku do specjalnie opornych dłużników 
interw eniujem y u ich władz przełożonych. (Red.)

DOPOW IEDZI R ED A K C JI 
„Tryb u n y Czytelników "

O d, D oktorczyk W iktor — Św iętochłow ice —
Zasadą naszą Jest interweniowanie, załatwienie 
lub udzielenie rady, na każdy list nieanonimowy 
jaki do nas przychodzi N iewydrukowanie w „Try 
bunie Czytelników" w cale nie znaćzy, że list 
poszedł do kosza. O trzym ujem y dziennie kilka
dziesiąt listów i wszystkie staram y się załatwić. 
Żal W asz do nas zunełnie niesłuszny, listu oć 
Was nie otrzymaliśmy. Napiszcie raz jeszcze,

„K” — Bielszowic* — zwróciliśmy etę o w y
ś n ie n ie  do CZPW.

Ob. Tomasik — Krosno — Listu o którym pi- 
•?.ecie nie otrzymaliśmy. Prosimy jeszcze raz na- 
lisać.

Ob. Wilhelm Faleńko — B*-tom — Jak  nas
lformuje Z. U. S w Chorzowie zażądał od U- 

bezpieczalni Społecznej w Byionuu wyiaśmienia 
W aszej sprawy 1 przyśpieszenia badania lekar
skiego.

cza w  D ą b rtw ie  Z d uńsk ie j J®1 
M aciora jee t też tro sk liw a

Foto: „Film PoisK-

k tó ry  p racow ał w  NarodowT1® 
Dnnfcu Polskim . W yciągał o® *
we rków banknoty, nie uszacadz®* 
jąc pieczęci .ł zam ków . Groe®®*1 
został sk aźm y  a s  3 laże więzi*®**

WROCŁAW
NOWA L IN IA  KOLEJOW ń

NA ZIEMIACH Z AC HO DNI U®

N - tferenli drrekcM  wrocł®^
sk ;ej pow staje  ro w a  lim a koloł®' 
w a Sulików  — Zawidów w  9 ° ^  
cie lubanskim .

L in ia  tó m a duże znaesem e 8 ^  
spodercze poniew aż Zawidów >e 
osiedlem fabryrznym i znajduU 

się *tm  kopaln ie  w ęgla bru®ł  
nepo.

GDYNIA '
K ON IE Z D A N I! DLA C H Ł Ó F0*

Przybyły  do Gdyni dw a s t a ^
z Danii z tran sp o rtem  koni dJ*
rolników  p ilsk ich . Są to: „Dani’ 
z 407 koftmi i SS „Lotte »c°1' * 
który  przyw iózł 604 konie.

Irynuna Honotmcza
iisms niskie; Pirtu fiobotnic?*
*iWu« śllIiN Iti®  i r u i i ł l f l* 1' 

«TIA«RltZŚ . M U "  
4 „a BMITEI S i l i l i '  " 

ś e u i i j t  l A6ailaiitr**t*
*-*ttlS* >■>*- Idr-WB/* • 

l* ł  841-41(42)

A sa  la  -leao w *  •  »*KO 1,1
III 4900

4iti-sirOi* ul. Wlśln*
Red 'ś ś - l l  tal 
566-32

WARSZAWA wL 8rei.W 
WROCŁAW radw als gsrł"

■Uhla Nr. M
CZĘSTOCHOWA H * " * " ,  

Ratl Zrwlarabiata Nt 
R Z iszO W  I- i#  Maje I "

Ulatał* I 
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talafare fi! -t.
OrOLE, RaAi Arrestl ^  
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T R Y B U N A ROBÓTNICZA IWtorsK 9. BŁ

U . 9. 1810 '
U ro d r i i  s ię  bp . h e r r to r d  

O ffedaih o b ro ń c a  p i r iw  
■udu śląskiego.

U . b. 1865 
Katowice ot-zymują îra 

wa miejskie. i■4. 9. 184T i
Urodził się kc KonsiJaił- 
Damrot, śląski poeta li 

rvczny.

Przebieg ar r
(B ■) Jak jui pokróh taformo* 

wal.smj v* podzu-miach kop „Sde 
mianow.cj' nastąpił,* gwałtowne 
oberwanie sie FtrojjL, i kutkoem o^e 
go zaspanych zostano giedmiu i»* 
dojiLców. Na wieść o wypadku 
udaliśmy sie natychmiast w  towa* 
rzystw scjrćarza  Zarządu Głów 
nego !CCG, tow. Ozerwttt »ie?o i 
"złonka tegoż sarząft, tow Saba*

*ia na te re r  kopalrt. aby stw ier*  
d a t przyczyn® wypadku i dowie 
dzieć się o przebiegu akcji ra tun ’ 
kowej.

Po porozumien.t: się z kierownic 
wem kopalni zjechaliśmy na dół. 

Po pewnym czasie doszliśmy do 
miejsca katastrofy, gdzie pod zwa 
cimi kamienia znajdowało się 6*ciu 
rob, tników. gdyż jeder. z zasyp?'

Święto ZwięłkuWetetaiów Powstali Śląskich
» swietmhłom m  udział w uroczystości

V niedzieię 1 sierpnia Dr. &wię- 
ochiowiee przezywały piękną uro- 
*S stość poświęcenia sztandaru
"lLlscowej grupy Weteranów P o w  

Śląskich. Święto rozp^.zęiu 
uroczystym nabożeństw <sj,i w 

"'ejscowym kościele pa"afi:*l|a>m, 
°aczas któiego nastąpiło posiwię 
nie sztanaan 

o nahożeństwie nastąpiły po-lożeństwie na;.tąpiłq 
święcenie taoiicy pam iątkow ej w&u 
jP^&uej i wejsei do gmach*. K.o- 
‘/'"ndy Milicji, Tablicy, i*fand cwanej 
“ czci amordowanycH pojwsta" ■ 
0v" śląskich w 193? rok„. :

uroczystości wzięli ud z: fał: w i- 
cewnjewoda pik. Zietek, prteedsta 
f teiele "rzędu pow,atóweg"fl, za
jad u  miejskiego, partii polityczne. 
, Jyiązek Weti 'arów  Pow stań Slą- 
kich i Bjlych Więźniów Ffolitycz- 

y ch, organizacje m ło d s z o  we, 
i^ iązki Zawodowe **ra% dfiegacje 
^ i ą z k u  Powstańców powitahi ka

towickiego, choi towskiego, bytom- 
s. iega, tarnogórsk ie go i miasta 
Częstoc.iowy Pochód przeobrażony 
w  potęzn, manitestacię zakończył 
się defiladą, po czym nastąpiła a- 
kademia i uroczyste w ęczenie 
sztandaru przez v icewojewodę pik. 
Ziętka, piezesa Związku Wetera 
nów Powstań Śląskich. W krótkim 
Przem ów ieniu w i c»wojewodT, po»
wiedział mięozy innymi:  my
powstańcy jak ongiś w trzech 
powstaniach pierwsi kroczyliśmy ku 
wyzwoleniu naszej ziemi śląskiej, 
tak dziś kreczyrr pierwsi w od
budowie naszej Ojczynzy”. A da
lej ,,Je&Łczf żaden w  Polsce 
tak nie cenił Ślązaków i Śląska Jak 
Rząd obecny".

Poza tym okolicznościowe prze
mówienie wygłosili prezes ' niej- 
scowego Związku Weteranów Pow
itań  Śląskich i przedstawicie; 'urzę
du powiatowego.

►rred Tygodniem Spółdzielczości
w  Katowicach

,  ̂ aojcno la t ponrzedni-ii l w  
'“i-acyin roku n a  lerenż&ncaiegci 

J ^ ju  onchodrory będzie i„D z,eń  
Póidzieiozosoi". Zoytai

*tia, 
1

czony
, oDchcMłzony

« n  wy- 
18 wfrzsśnis. 
będrzii pod 

stem  „SpótcLzŁ iHzośś i realia ;: 
foapodarkę planow ą"

„ ^ o jew ód zk  K om itet „Dnia 
&1î Ł izielczośd“ w  Katojwicaoh 

ct \v a li ł  — celem  podniesienia  
7*ołjieime. Bpołecznego ezłsn -  

i pracow ników  spółdzielni
rrz a p ro w a d z ic  a&cję »vorae- 

v  > ■niblirtek sp ó  !zism zj*et. 
^ A k c ja  p ro n a g a n d o w a  trw ać  
* isi* od  21 do 28 w rześn ia  br. 

, 'Ącznie. W  d n ia c h  ty c h  poafco 
^''w ian-, zorganisKrwac m asow e 

czvt'r  i  akadeam e w  M.lrła 
p ra c y  oraz ęabra.n lą  pro- 

*  częśc ią  a n y ą ty c z . 
dla członków  i m ieezuańcow  

i^ jao zag ó ln y c h  m ia s t i w si w e

Odprawa ‘ 
lauczycIeH -  peperowców
^.łfom itet Miejski PPR v t Kato- 

wzj wa w izystlcich h»uc*y 
* Peperowcow n s  j o n .  ,ą, 

odbędzte się dn. 1 2 . 8. br. o 
od*. 1 7 . w  Domu Kultury.

UL Frantfusktej 12.
-rc wzgiędn na wainoai spraw, 

r~/bycie oDowląaKowe. Przed 
, ta  na salę, należy się wpi- 
^  °a  listę obecności.

w szystk ich  spó łdz ie ln iach  w oje 
w odztw e u laskc-dąbyow skiego 
W  szk o łach  zaś postanow iono  
zo rgan izow ać ak c ję  w ew n ę trz 
ną. N atoiO iŁst w  d n iu  św ięta , 
2b w rześn ia  b ęd a  zo rgan izow ane 
n a  te ren ie  całego w ojew ództw a 
pub liczne  ak ad em ie . Pochodów  
w d n iu  tym , w  sk a li w ojew odz 
k le j nie pędzie, na to m ias l za in i 
cjowan© u tw orzen ie  fu n d u szu  
szkoleniow ego, k tó ry  zostan ie  
p rzeznaczony  na udzie len ie  po
mocy finansow ej szkołom  sp ó ł
dzielczym , zn a jd u jący m  się na  
te ren ie  w o jew ództw a śląsko- 
dąbrow sk iego  oraz n a  s ty p en d ia  
d la  n ie z a m o .n y e h  uczn iów  tych  
szkóL

W ojew ódzkie, pow iatow e, m ie j 
ak ie  1 w ie jsk ie  K om ite ty  Obohn 
dn „ T ygodn ia  Spółdzisiozego 
p ”zygotew tują 6ię już do p rz e 
p ro w ad zen ia  akc ji w  ty m  k ie 
ru n k u  każd y  n a  sw oim  terem e. 
S ądząc  po en.ergitz.nvch przygo
tow an iach  do te j uroczystości 
k ro ry m i k ie ru je  Ś ląsko -H ahrAw 
Siki W ojew ódzki K om ite t D nia 
Spółdzielczości w  K atow icach  — 
„T ydzień  Spółdzielczości1' w y 
padnie  w ro k u  b ieżącym  im po
nująco , p rzy sp a rz a ją c  ruchow a 
spółdzielczem u, k tórego rozw ój 
i dynam ikę n a  p rzes trzen i o s ta t 
niego roku  dz ia ła lności je s t ude 
rz a ją c a  — w ielu  now ych zw o
len n ik ó w  i en tuz jastów .

Z aró w n o  u ro c z y s to ść  p o św ięce
nia p am ią tk o w e j tablicy , jsk  i w rę 
czenia sz ta n d a ru  zosto ta  upiększona 
w s tę p a m i  choru  m ieszan eg o  hu ty  
, F lo rian " . C hór te n  po zdobyciu 
n.i rw sz e j  n a g ro d y  na O gó lnopo l
skim  K onK ursie Św ietlicow ym  w  
W arszaw ie  w y je c h a ł do P ra g i, gdzie  
na M iędzynarodow ym  F estiw a lu  
M łodzieżow ym  u zy sk a ł ł l  nag rodę. 
Od d y ry g e n ta  chó ru  ob. b an d z io ry , 
d ow iadu jem y  się b liższych  sz c z e 
gółów  o F estiw a lu ,

C hór św ię toch low ick i —  zdaniem  
d y ry g e n ta  —  n iew ątp liw ie  u z y sk a ł
by p ie rw szą  n ag ro d ę , g d yby  byl 
m ó g ł po jecn ać  w  pełnym  składzie 
120 osób. tak , jak1 w y s tą p ił w  W a r
szaw ie. T ym czasem  do P ra g i chó r 
m u g ł p o jechać  zaledw ie v liczbie 
60 osób N ajp o w aż n ie jszy m i ry w a 
lam i P o lak ó w  były: ch ó r ju g o s ło 
w iańsk i (w  liczbie 120 osób), K tó ry  
uzyska! I n a g ro d ę  i ch ó r b u łg arsk i 
(w  liczbie 130 osób), k tó ry  u zy sk a ł 
III nag ro d ę . R zeczyw iśc ie  chór 
polski, oedac m n ie jszy m  liczebnie 
nie m ó g ł d o ró w n ać  sw ym  ryw alom  
p o tę g ą  brzm ien ia . A w ielka szkoda! 
N a jw ięk sze  uznan ie  zdobył sob ie ' 
chór w span ia łym i pieśniam i c ie
sz y ń sk ieg o  kom p o zy to ra  Ja n a  -Ga- 
w lasa, profi so ra  K onserw a! r ju m  
—  P a ń s tw . W y ż sz e j S zkoły  M uzy
czn e j w  K atow icach

D y ry g e n t chó ru  K andziora je s t 
Ś lązakiem  - O polaninem . W  czasie  
"o w s ta ń  śląsk ich  m usia ł uchodzić 
przed  f& iem cam i. S tud iow ał do w y 
buchu D ierw szego pow stan ia  w  
Szkole M u z y czn e j w B ytom iu , zaś 
po p rzy łączen iu  Ś ląska  d o ‘ M acie
rzy  w  In s ty tu c ie  M uzycznym  w  
K atow icach . O becnie peini fu n k c ję  
o rg a n is ty  p rzy  kościele parafialnym .. 
Posiada  w alo ry  d y ry g en ck ie  u z e w 
n ę trz n ia ją c e  się w  doskona łym  pa
now aniu  nad chórem, i d użym  w y 
czuciu  m u zycznym . Sam  chór sk la  
da się z p racow ników  h u ty  „ F lo 
rian " .

Z  n ielicznych  w yk o n an y ch  u tw o 
rów . p rzy  niek-ornpletnyn skladzid, 
tru d n o  w y c iąg ać  p rzed w czesn e  
w niosk i. U w y d atn ia ła  się  p ro p o r
cjonaln ie  w y ró w n an a  obsada po
szczeg ó ln y ch  g ło só w  p rzy  nieco 
słabych  b asach  z w aż y w szy , że  d o 
bra  obsada d w u g ło su  n ad rzęd n eg o  
(so p ran u  i basu) je s t w ażn a  z 
pi nk tu  w idzen ia  harm on icznego . 
Ja k  ła tw o  m ożna sp o s trz ec , chór 
św ię toch low ick i je s t  ap a ra tem  c z u 
łym . R o zporządza  b o g a tą  ska lą  d y 
nam iczną i s to su n k o w o  dobrą te c h 
niką. Celem  w yrob ien ia  sobie n a le 
ż y te g o  zdania radzi b yśm y  p o słu 
chali te g o  chó ru  na scenie T e a tru  
Ś ląsk ieg o  lub F ilharm onii Ś ląsk ie j, 
w  ciszy , skup ien iu  ,a " 0  n a jw ażn ie j 
sze  w odoow iednim  n a s tro ju .

A DYGACZ

nych, rębacz FRYOk YCH TEO' 
DOR, został w kilka godzin po 
wvpadku udwiisziony do szpitala,

W niigotłiwyin świetle lamp kar 
oidowych, międzT ^ęsto ustawiony 
mi stojakami ujrzeliśmv kilku lu* 
dzi z kolumny ratowniczej, pracu ' 
jących ra d  wydobyciem zasypa* 
nych gomibów.

W pierwsz-m  rzędzie zaintere* 
sowaliśmj się przebiegiem wypad* 
ku- Tow. tow- Czerwiński i Sabaś 
posiadający wiadomości oraktycz* 
ne w górnictwie, badają dokładnie 
miejsce wypacuni 1 rozpytuj? robot 
nikóv o okoliczności, jakie mo; 
gły być ewentl. przyczyną oberwą 
ni a się stronu.

Z rozmów, jak ie  przeprowadziliś 
my z robotnikam i i pracownikami 
nadzoru technicznego wynika, że 
oberwanie się stropu nastąpiło bar* 
dzo gwaftown e I niespodziewanie. 
Różnie komentowano przyczyny, 
jednakże zgodnie stwierdzono, że 
obudowa miejsca pracy był? dnsta 
teczna. Długoletni pracownicy opo 
wiadali nam, iż w vpadku.o podob
nym charakterze n ie  bvło na kop. 
„Siemianowice1 od kilkudziesięciu 
lat.

Zawał pow stał mniej wiec ej w

środku ściany, którą eksploatowa
no, n  przesTrzeni 21 m Tuwarzy* 
szący nam sztygar Mandrela wska 
zuj» miejsce, gdzie wspólnie z rę* 
baozem nforawcem i innymi róbot 
mkami wydobylispud zwałów we* 
gła Frydrycha.

Z uwagi na zachowanie bezpie* 
czpństwa robotników kolumn ra* 
towniczych postanowiono . zdłUL 
zawału wykuć chodnik w  ścianie 
i dopiero później rozpoc tąr poszu
kiwanie między spiętrzonymi zwa
łami kamienia.

Prace nad wydobyciem &asypa* 
nych górników 1 pomocy górniczej 
prowadzone są nieustannie rrzez 
dwie kolumny. Przodowy rębacz, 
Kamolc zatrudniony w górnictwie 
od 34 l?t, w ciągu swej długolet* 
niej pracy w kopalni mejednokrot 
nie już brał udział w  tego rodzaju 
akcji o d y  nadzór techniczny za
ofiarował pracującym tam róbotni* 
kom wysoką prem ie za szybkie wy 
konanip pracy, Kamolc rzekł na 
to obrażonym tonem: ,,W takich
wypadkach nie zależy nam na wy 

rodzeniu za wykonana pracę.— 
Pracujemy jedvnie dlatego, aby 
wydobyć stamtąd jak najprędzej 
naszych. współtowarzyszy’.

7. ŻYCIA ?AR II

Wspólne zebranie PPR i PPR
w  Zakładach S za m o to w ych w Rogoźniku

(TB) W Górnośląskich Zahłai 
dach Szamotowych w  Rogoźniku 
odbyła się wspólna narada kol 
PPR i PPS. N aradę zagaił tow. 
Wruk, sek re tarz  fabrycznego ko» 
m ite tu  PPR , k tó ry  podkreślił po* 
tr*ebę t konte.czność wspólnoty 
organtzacj jnej obu bratnich partii 
w Zakładach Szamotowych.

W spólnota ta  jest po trzebna 
przy w ykonyw aniu  i przekrocze
n iu  p lanu produkcji przy uspra* 
w nten tu  toku p racy  w ydziałów  i

W alka ze  spekulacją 
w Szopienicach

(kj) K om isja  CennikowosKtwi* 
tro lna  n a  terenTe m iasta  Szopie
nic przeę ow adrtła w, d n iu  1 w rze 
śnia b. r . kon tro lę  w  sklepach. 
S ty lerdzono barebo dużo n ie d o c  ą 
.gnieć, skutki im  czego sp ijano  kil 

"ka1 protokołów ; -'t -r*. i
' 1) S klep  m asarsk i 91. SpotdzitsL 
ni Spożywców, ul. 3=go M aja 5, 
b rak  cen Towarów.

2) Sklep spoż. t-m ?  Daniel 
Chodkiewicz, ul. Oświęcim ska 20, 
b rak  cen i rachunków .

3) Sklep m asarsk i f*ms K ęsy 
Franc., ul O św ięcim ska 48, b rak  
cen n a  wędlinach, słonina sptze* 
da t. ana po 320 zł. (cennik 300 zł.)

4) K iosk przy ul. Pow stańców  
21, f-m a  Czypionka, brak cen na 
tow arach , nadm ierne  ceny na o* 
cet i w ątrob iankę.

Protokoły zastaną prze-łane  do 
D elegatury  K omisji Śpeciaine, w  
Ka+owicach.

insty tucji ap row uacyjnych  „Sza* 
m otu”.

Tów. M rsfał, przedeiaw ibiel 
K am iie tu  M iejskiego P P P  t ta*v. 
Gsunczek, przew odniczący PPS, 
w ygłosili re fera ty , w k tórych *pe=
!aw aji do towarzyszy z Obu partii, 
aby ct, wftbec w izystktch ak tual
nych iiWdarzeń poli*ycm »ch w  
1-raju 1 zagranicą, skup ia li s ię  i 
jednoczyli w  jednultty ir froncte.

Nasze partie są awangarda ki-* 
sy robotniczej i jako i akie muszą 
Eadauie sw oje i-alezycie spełniać.

V* dyskusji -~mawtaro spraw y 
poruszane przez obu mówców, 
jak rów nież zagadnienia socjairie 
robotników  Zakładów  SzarncJ-o* 
wych. Towarzysze z otoydiwu 
p a rtii zw racali uw agę, że zebi* 
n ia  w spólne pow inny odbyv>’ać 
się czesciej by kształtowa"’ po
glądy i zbliżać się coraz bardziej, 
O dśpte w antem  Czerwonego sztan* 
daru  i M iedzyriarodówkt zóbrśnie 
zakończono.

nPERA Ś U S K A  
%  Katowicach

Dn 9 wrzóśńia, w e wtóććk. wv 
stąp : je d e r  raz w p a r tu  Rhdśrr.e 
sa w  „A idzie” pierwszy tónoi O- 
pery  Poznańskiej Stanisław  Roy, 
m ając i a  partn , -ow: J . I  aehe
tów ną Fr. Słontewską, N. Stoko 
wacką, A. M ajak?, A. Hiolskiego, 
E. Paw iaka, St. W ittenberga. Re* 
zyseri? R. C yganika K apelm istrz 
Jp”zy Siłltch B alet układu St 
M .szczyka. D ćkom uie t kostium y 
wg. prof. St. Jrro ck ieg o  P o czą 
tek przedstaw ien ia  o godz. 19=ej

SPORT
W Y N I K I - T A B E L E

KATOWICE. Niedzielne « ynikl 
rozgrywek o wejście do ligi przed 
st; wiają się nasrępuiąco: 

CHORZÓW: AKS — Grochów 
6:0 (4:0>

b y t o m  FniouU — Wim» w
(0 2) .

KI AKÓW: GcicoTit — Rymer 
5-0 (3:0)

Garbarriii — i ,K J:1 (1:1). 
SOSNOWIEC: R K f — PomoHd- 

nin 2:1 (1:1).
WARSZAWA: Polonia — Pilonie 

Świdnic"? 3:0 (2:0).
SIEDLCE: Ognisko — KKS Po

znań 3:4 *2:2)
GDANŚK: Geaanla — RadomUk 

1 1 (1:0).
GORLICE: orze! — ZZK Lód*

3:0 (1:0).
POZNAŃ: Warta — CznwaJ

3:2 (1:1)1
LUBLIN: Lublimanlia -  PKS

Szczecin 3:3 (0:2),
KIELCE: Tęezs — KKS Olsztyn

6:0 (2:0)
TAPNOW: Tarnoula — Legia

Warutawa 5:2 (1:1).
ŁÓD2: Widtew — Ruch 1:11 (0:4) 
BYTOM: Szumbierki - -  Mo>or

Białystok 3:0 v. o.

FINAŁ ICl  a *
1, Ruch 1 2 11:1
2) Tamo da 1 2 5:2
3) Lechia Gdańsk 0 0 0:9
4 Ltgla Warszawa 1 0 2:5
5) Widzew Łódź 1 0 1:11

GRUPA I
1 Wisłs Kraków 14 27 99 ."7
2 PóiOiii? W*wa 14 23 64:2T
3 Pu.oni? Bytom 14 19 50:31
4 KKfi Poznań 14 17 61:26
5 RKS Szortibierkd 13 13 28:32
6 Polórua Sw iónics 14 13 29:34
7 Skri Częstochowa 14 10 31:52
8 OgiLsko Siedlce 14 6 25:102
9 Motor Białystok 15 0 11:90

GRUPa  h

1. Cracovia 16 26 72 :W
2. AKS Chorzów’ 16 26 54:19
3. Ko,** Rymer 16 20 b0:3£
4. KL RKU 16O 20 35:29
5 Gedania 16 17 46:36

, 6 Radomiak 
’ 7. Pomor :anin

16 16 42:31
16 15 35:41

8. ©rmł Gorlice 16 10 30:47
9. ZZF Łódź 16 9 29:6P

10 Grochów 16 1 17:98

P o ls k a  — Z S R R
w boksće

Poznań, Mający się odeyó w 
dniach 2—5 jjaźcziernika br. Bok- 
serski Turniej Wszechsłowiansk* z 
udziaiem rebrezeniacji ZSflft, Ju- 
goeławii, Ćzochostówicji i Polski 
prawdopodobnie do skutku nie 
dojdzie.

Na specjalne zwrócenlt się za
rządu FzB  do AI&A o wydani® wy 
jątkowego zezwolfeiua n 3 urządze
nie turn ieju  ze względu na niepr: y* 
rslezenie do Międzynarodowej Fe
deracji Bokserskiej Jugosiawii i 
z.SRF — AIBA odpowiedziała od
mownie.

Z drugiej strony an* Cze-ka Unia 
Bckse-ska ani Jugosławia nie odpo 
wiedziały dotychczas na depesze 
PZB w sprawie udziału w imprezie

Powyższe sprawy były przedmio
tem astatpiego zebrania -afz»du 
PZB, na którym także roztrząsano 
sprawę niemożności urządzenia 
turnieju w Poznaniu ze wz tledu na 
}>rak hali, gdy* obazernr pawllor 
Międzynarodowych Targów Pot 
nańskich, w którvn mla, sir odbyć 
turniej, zajęty jest przez Picrwszi 
Oaóinopolskr Wystawę Rolniczo 
Oarodnicza

Zarząa PZB, wobee wyłaniają
cych się trudności, powziąi uchwa 
lę. że w razie dojśćlt ao skutku 
turnieju wsżeehtlowlSuśkiego, urząJ 
dzi go w Warszawie w hali na 
Służewcu. Gdyby natóftnast re
prezentacje Czechosłowacji i Jugo
sławii nie ódpowiedziały przychyl
nie na udz"'ał w birnieju  na poc„ąt" 
ku prżyszłero tygodnia, a mając 
zapewniony przyjazd reprezen -. 
cyjnej drużyny ZSRR zar.ąd PZL 
urządz, w miejsc* turnieju wszech 
słowiańskiego spotkanie między* 
państwowe ZSRR — Polsku w 
Warszawie, ■

hab ia
OGÓLNOPOLSKI PROGRAM 

Ra DIA POLSKIEGO

na wtorek, dnia 9 września 1&4? t .
6,60 sygnał i „Kiedy ranna wsrają 

zorze”, 6,15 dziennik poranny, 
cert życzeń, 7,00 muzyki, 7,15 wia* 
dómosci poranne, 7,30 muzyk? ",58 
im órm acje ogólnopolskie 8,15 kon* 
cenrt życzeń,, 12,06 wiadpmósći po* 
łudńiowe, 12,15 „Z naszych strOn* 
gra zespół Władysława KaczyńsHe* 
go, 12,30 audycja dla vTsd 12,40 „Ła* 
będż z Fesary” — audycja słowno 
muzyczna, 13,00 „Z mikrofonem po 
Kraju”. 13,10 audycja rozrywkowa,
14.00 Inlormacje "Polski Południc* 
wej (nadają kolejno: K iasów , Ka
towice i Wrocław), 14,15 artykuł ak* 
tualny oraz komunikaty, 1 ,30 mu* 
zyka, 15,00 muzyka taneczna, 15.20 
„Z blaski najpiękniejszej legen
dy” — audycja słowno muzyczna 
dla dzieci, 15,40 utwory fortepian©* 
we kompozytorów polskich —,
16.00 dzieńnil 16,20 „Dożynki"* — 
audyćcja stowno*muzyczna, 18,40 
„Ze św iata rad ia”, 16,45 
„Z życia kulturalnego’1 — W roczńi* 
cę śmierci Mariana buczka" 17,00 
m oziika muzyczn" 17,35 „Z zagad
nień śWiśta pracy"*— „Co dał* re* 
forma rolna robotnikowi”. 17.55 po 
radnik językowy. 16,06 audycja 
róbotniezr 18,20 audycja świe
tlicowa 18,43 muzyka lekka,,
19.00 koncert współczesnej Muzyki 
symfonicznej, 20,00 „Przy wlecze* 
rzy" — wykonawcy: Mała Orkies* 
tra  Pólski»go Radiu, 21,0C dziennik, 
2) 3<1 muzyka taneczn? 2J.45 słucho* 
wisko p, t- „Smok z Alca” — zra* 
diofonizówana powieść «matola 
France’a p. t. „Wyspa pingwinów”, 
2710 wiadomości sportowe —, 
22,15 audycja rozrywkowr w wyko' 
naniu Małej Orkiestry Pólskitgo 
Radia 23,00 ostatnią wiadomości 
23,25 muzykr lekka, 23,53 z ostatniej 
chwiL wiadomości.

la

( ARi TWOWŁ NIERUCHOMOŚCI ZIEM „KIE 
BROWAR ..ŻYWIEC' W ŻYWCU 

og łasu ia

ttw setarjr n le u ie ra iiic zo ity

PRZETARG
WYDZIAŁ MATERI \ŁÓW PĘDNYCH 

MINISTERSTWA OBRONY NAroDOWEJ
Ogłasza

 ̂Pąstępując* .oboty:
"Udowa zbiornika zelunean na lmn« wo- 
R  o wymiarach 400# y  2600 y  2000 mm 

2 4 blachy żelaznej 7 mm 'ruDoacl,
Remont maazyn: automatycznej dc mycia

I  beczę)- transportowych,
Wówn. remont maazyny parowej n mocy 
« «  KM. który ma obejmować m oi»y< m>- 
’ 6Vi -  wraz a kompi lorami chłodniczymi 

4 0 Wydajność. 480.000 kał godz.,
D_tdową, węzownic i zbiornika dla ochłodzenia 

E żulanlri w sztucznej chłodni,
Y1 ut mi* 500 sztuk skrzynek blaszanych dl- 

v^°ż' Tieniu piwa wg. n?sze*o wzoru,
6os-( -elkic informacje i podkładlr ofertowe na 

fĉ ólne roboty można otrzymać na miejscu 
oą r'v'?Tze w Oddziale Tecnniczr- Ttn w cząsie 
194^' 10 — 12 w terminfe !o dnia 15 wrześn,=

fi:rm<".,?ferty
ćvego

w zalakowanych kopertach bez znaku
o ro w  l' su. należa składać u D rekcli P. N, Z. 
Jit47 „Żyw.ec’1 w Żywca dO dnia 30 września 

1 odz 10 rano, w  l tórym  to czasie nastąpi 
!Pe otw arcie ofert. Zarzed L. N. Z Browaru 

ń ó ^ i* 0” w Żywcu zartrzefa obie pra'**o wyboru 
a j- j lf ""* oferenta, ograniczenia robót, lub unło- 

Przetargu całkowitrgo lub częściowego, 
h-ijj/^uai-ia przyczyn i bez nraw a ao lakiegokol-

ouszkodowama
^®5kr Państwowe Nieruchomości Zlemakit

Bi owar „Żywiec" w Zywen

■ÓNOC 2ENIE POLSKICH PABRYK *RUB,
» NITÓW T Ci JSC1 KUTYCH

tin,. ®ytom, PowztańcóT Warazawskich 14 
*u*tuje:

S t o  rac DYREKTORÓW s z k ó ł  p r z e  

e r e n t a  k o s z t ó w  w ł a s n y c h ,
' TjHNlK, .  MECHANIKA 

2 n a' u Planowania,
. WEFPRKNTOW TECHNICZNYCH 
S i*  ziaR1 Prffdu1 j '
W * P®®NTA do Wydziału 1 -opatrzenia 
C'ialnytl V metalow* ■ ** rnmagiodzaniem *pe-

> MA ZY N ISTH
 ̂ ELEFONI5"TS,I 

ybb 2 życiorysem w Wydziale Pertonatoym

przeforg neograniczony
NA DOSTARCZENIE I ZMONTOWANIE WA
GI KOLEJOWEJ NOŚNOŚCI 70 TON

Iniorm acje otrzymać możn? u. Wydziale Mat. 
Pędnych MOf w Warszawie, ul. Kcszyhowa 79 blck 
„C” pokoj Nr 204 od jodz. 10 do 13 od dnia 8 wrześ
nia do dnia 16 września 1947 r.

Oferty w zalakowanych kopertach bez znaku 
firmowego z napisem „Oferta la dostarczeni! 
i zmontowanie wagi kolejowej” składać do skizvnki 
przetargowej w sekretariacie szefa Wydziału Mat. 
Pędnych MON pokoj Nr 206 do dnia 17 września 
do godz 11-tej,

Do oferty należy dołączyć kw it na wnłacont 
wad*um w wyjokości 1'/* surr, - korztorysu. T».min 
wykonania robót dn dnia 15 listopada 1947 r,

Gtw -rcie ofert - stąpi w dniu 1” września 
o „odz. 11.30 Wydział Mat. Pędnych MON zastrzega 
sobie prawo unieważnienia przetargu bez podania 
przyczyn oraz bez obowiązku ponoszenia z tego 
tytułu jakichkolwiek odi zkodowań, prawo wyłącze
nia z przerargu poszczególnych robót, prawo wol
nego wyboru oferenta ber względu na wynik prze
targu, oraz prawo uznania, że przetarg nie dal 
dodatniego wyniku i prawe przeprowadzenia w o- 
kresie ważności ofert dodatkowego przeta-gu ust
nego lub p.semnego pomiędzy wybranymi oferen
tami. PAP 341 Bkr

Szef Wydziału Mat. Pędnych MON.

NaucZRciel stenografii sy
stemu Polińskiego na wy
kłady wieczorowe może 
się zgłosić O ferty p<x! 
.nauczyciel” do Tryb. 

Rod. Katowice. 12321

|  U r z y ł o w

t y iuż członkiem P.C.K.?
'"huiiuiii ud imtm,,,,,,,.,,

Licytacja. 3 Urząd Skar. 
bowy w Katowicach sprze 
da z licytacji w dniu 18 
września 1947 r  o godzi 
nie iO-tfcj w Katowicach 
II, prz; ul. Reja składni 
ca Mole»a. jeden sim o 
chód osobowy marki „Che 
vrolet” Cena szacunkowa 
140.000 zł. — 3. Urząd Sk ar 
bon™ w Katowicach

PAP C409kr

|  't i c h m  pow w ły

Tokarzy do drzewa za do
brym  wynagrodzeniem po 
szukuje . Drzewoprodukt” 
Sosnowiec, Wspólna 9a, 
teK 62zż3. 3S80g

Potrzebny robotnik na 
wyjazd. Wełnowiec, Flo
riana 15/3. 3536g

W zw.ązku z hkw idacją 
Akcji Siewnej szóferzy 
mechanicy i mechanicy 
warsztatowi pósżukują 
pracy. Zgłoszenia do: Wo
jewódzki Pełnomocnik 
Akcji Siewnej, Katowice, 
uL Ligonia 36, tel. 323-84 

3326kr

Tfrhm k dentystyczny sa. 
modzielny zdolny, po
trzebny od zaraz. Zgrosze
nia, Gliwice, „Czyt ilnik” 
ood „Stal”. 3547kr
Dmuchacza szkła do te r
mometrów. =>reometrć 
poszukuje Ciepłomierz" 
Wytwórni? TermomeŁrów, 
Katowice, Mariacka 35.

334Bkr

Po.zukuję pracy jako Ju
rna cz w języku poi ,Kim, 
fran'.„skim , rosyjskim, 
"kram skim  i cokolwiek w
niemieckim, "głoszenie do 
„Trybuny Robotniczej” 
Katowice pod „Tłumacz” 

3561g

Czeladnika rzeźn.-wędli- 
niarsKfego z dobra prakij- 
ką przyjmę zaraz Wojta- 
cha, Siemianounce. Szkol 
na 1 tel. 232-44. 1225 1

Opjlki stalowe, zelazne, 
drobne, każdą ilość kupie. 
Z głoszeń* a przyjm uje por
tier Hotelu Monopol. Ka-: 
towice, Dworcowa 5.

3547g
Przyjmę starsz? pielę
gniarkę do dwojga dzieci. 
Bytom, Sienna 13, I pię
tro. przez Siemianowicką.
Potrzebna panienka io  
sklepu umiejącą pisać, z 
utrzymaniem. Zgłoszenia 

Czytelnik Będzin pou 
„1500”. ' 1216 1

iFaństwowe Przedsiebior 
stwa Buuowlane Zjedno. 
czentr Śląsko - Dąbrów, 
skie w Katowicach, ul. 
Matejki 3 zaangażuje na 
dobrych warunkach na 
odpowiedzialne samodziel 
ne stanowiska k,erowni 
cze kilku inżynierów bu
dowlanych w ili . ladow- 
ców oraz dwóch inżynie
rów specjalistów od tech 
niki cieplnej 1 urządzeń 
yanitarnych. Zgłoszenia y 
V.*’dziale Personslnym 
Zjednoczenia pokój Nr

Przyjmiemy od zaraz: 50 
robotników, 2 podmaj
strów. Zgłoszenia: Pań
stwowe Przedsiębiorstwo 
Budowlane Zjednocz-nie 
Śląsko - Dąbrowskie Od
dział Inżynieryjno - Bu
dowlany Nr 5, Chorzów 
II, ul. Bytomska N. 23. 
Telefon 41 -51. 3594g

509.
Zjednoczenie z siedzib w 
K atow icach poszukuje io - 
żynierów , techników -ele. 
k tryków , buchalterów -bi- 
lansjstów  oraz 2 ru ty n o 
w ane stenotypistki. O fer 
ty Kierować dn 
r ’ eztowej 474 Kai

Potrzebna od zaraz młod
sza pomocnica uomowa dl 1 
2-ch osób Utrzymanie, 
mieszkanie, warunek: u- 
czciwość. Zgłoszenia: ul. 
Szybowa 3 m. 6 ou godz 
8 — 10 rano. Kokosz-

1229 i  Ka. Katowice - Zawodzie

r
Poprowadzę gospodarstwo 
somotnei osobie Z łosze- 

skizynkijnia do „Trybuny Robot 
aiće, niczej”, Katowice pod 
3576gl, Samod-neina”. 1219 I

Radioaparat, lampy, czę-IMaszyna de pisania, biu-
ści r a d i o * s p r z e d a ż  
najkorzysl ie j; Kukulski. 
Katowice, 3-go Maja 20.

33»ikr

SADIO ATARATY, Umpy 
głośniki itp kupuje Ku-

ulski Katowice. 3-go 
Maja 20. 2877ki

L _

rov*a w dobrym stanie do 
sprzedaży. Firma „an W». 
and, Katowice. Wi.a

Stwosza 6 12031

I «***«««» 1
Samochód m arki *,Ford 
V. 8. po kapitalnym rer 
moncie na nowym ogol 
mieniu do sprzeeah”! 
Wiaoomość w klepie, ul. 
Warszawska 9, róg Mie
lęckiego, telef. 332-98. — 
Cena do omówień a na 
miejscu. ______ 1216 I.

Magiel elektryczny wra_ 
z dobrym uoiorem  sprze 
dam. cen? 25000 Ziótych. 
Zgłoszenie do Trybuny 
RoDomiczej” Katowme, 
3-go Maj? 28 doó ,M»- 
eięl”. 1209 I

KOCIOŁ
parowy, stojący 6-1#  
atm. 6—f m2 pow. o- 
grzew. kupię. Oferty 
Tadeuss S tem al, Lesz
no, Słowiańska 2. skr. 
poczt. 65. 3279kr

Fortepian ct -my (krótki) 
sprziaam, Chorzów, Strzel 
ców Bytomskićh 17, pa r- 
ter. lewo godz. 10 do 14.

12141

Kapelusze meskie i da m
skie najnowsze modele 
sprzedaje magazynom wy. 
tw órnia Sosnowiec, Mo
drzejewska 24. telef oi.
C20-32. 3575g

.daszyny dc szycia, nod- 
stawy główki, kunujc 
Kukulski, Katowice. 3 
Maja 20. 2878kr

i adaluia nówocresna do 
sprzedan.a. Informacje: 
Lipiny, Stalina 2. Łkład 
Spożywczy. ____ 1224 I

Wentylator (ekshaustor1 
na prąd 220 kupię. Zgło
szenia tel, 22-173

120" I

Zakłi d Przew ijania Ma- 
£ yn Elektrycznych dla 
Kooalń i Hut Bytom 
Browarniana 5 — kupuje 
druty nawuiowe. taśmy 
izolacyjne, kliny drew nia
ne. płótno olejowe, lakier 
izolacyjny itp. artykuły 
do przezwajania silników 
elektrvcznych. 3564e
Maszyny io  pisania, Ikzp- 
nia kupie. Radio - Kon
takt. Katowice. Pynek 11.

3362kr
Pasy wszelkie transm i
syjne, kupi 3 Bytom Mo 
ciuszki 15/5. telef 49-93 

1147 I,

l.-ateriały 'a rb u j rylko 
barwnikierti „Orión", bo 
jest gw arantów ińy 1 da
je trw aie piękne kolory. 
Składnic,' F ibryczna: Kr 
towicó. ul. StarowiejfcKS 3, 
il’. 35i-64 3574kr

Maszyna dc pisama ku
ferkowa do sprzed_nu.. O- 
ferty do „Trybunv Róbń, 
niczej” Katowice pod 
„maszyna ”, 1238 I

Fotografie nag "obkow 
na porcelanie wykonuj! 
Foto - Wikarók. Czólada, 
Rynei". 11721
Szkło okienne po cenacti 
urzęoowych wardnowo t 
detalicznie oraz kit i*ikr 
ski poleci firma Leś Wia 
dysław, Gliwice Stalina 
1 * tek 4n_ 3581 st

[  P o k ° i *
Dyrekcja Gpery Ślążkiel 
poszukuje kilkunastu po
koi umeblowanych lub
nisumeblowanych w Byto
miu dla artystów Tgio- 
szenir kiero ać Sćkićta- 
ria t Opery Śląskie* B„-
tom, Moniuszki 21 tel.
27-45, 3585g

‘CPU***

ObaLyjnie do sprzedaiiia 
dwi( wagi uchyl,,"* bar
dzo dobry stan, 20 1 g, 
marki „Espera” ora: nw,e 
maszyny do pisBnia „Con- 
Unent?1” w dobrym eta- 
nie. Ogls dać w firmie 
„ 0 ’inSda” Kraków, Rynek 
Główni 37 godz 8—18-ej.

34Q8kr

Kapelusze damskie, mę
skie. Wielsi wybór nia 
odsprzedawców wyrabia: 
Mecnai iczna 'Wytwórnia 
Katowice. 3 Maja 30 tele
fon 312-62. - 3252kr

Sprzedam parcelę budi - 
wlaną w Panewnik „ ul. 
Oświęcimska 16. 1223 I

[ h l i i i i i a
Segregatory ' w najlep
szym gatunku akoroszy 
ty. blokj Korespondencyj
ne, notesy, all umy. pa
miętniki. bruliony zeszy
ty, księg1 protokolarne 
i t. p. poleca: Wytwórnia 
„Rekord” Marian Urbań
czyk, Katowice ul. Sło
wackiego 28.- tel 315-58.

3285kr

Motor elektryczny 15 kon 
ny, szczotkc**ry sprzeaam 
O ferty In „Trybuny Ro
botniczej”. Katowice poć 
„Motor”. 1234 I
Samochód czturocnobuwy 
marki „Ouel - Olimnia” 
po -emoncie c c. sprzeda 
nia. Wiadomość F,ma „C, 

ida”, Kraków. Pynek 
Główny 37. godz. 8—18-ej.

3404k

Sprzedam oryginalną wi-l 
ky piekarską maszynę di 
dzielenia ' ciast? marki 
.Herbst" W.aaomość: Le
on Napieraj. Katowice ul 
Żwirki i Wigury 13/1.

1237 I

„Wład ” pracownia su
kien, Katowice, Kościusz. 
ki 3, tel. ”33-61 — przyj
muje tardernbe 1 biel»„ 
ne do chemicznego ora 
nia i faroowania, Zastęp- 
st n G henućtnt) Pralni 

ła rh ia rn l Józóf Rotter, 
Bielskc 3364ki'

Pokosty n.alarskie Onia- 
ny), mdłogowr, sztuczny 

sykatyw- po tea: w
twomic cneń rzna ,,U1- 
tron”. Łódź. Poł dniows 
78/80. teiefon 138-19.

325ókr

Na/w.yzsza cenę osią
gi,, esz za radio, lampy, 
rtaści radiowe; Kuku.sk, 
Katowice. 3-go Maja 20.

3360kr
i sniera A. Sokołowski 

Katowice. Mickiewicza 2 
lub Rynek 1 wykonule 
wszelkie piace z uakreuu 
kuśnierstwa, fasony nai- 
nowsre, roboti solidne ' 
punktualna, 3153kr

Korespondencyjne kur*y
języków o b c c h  Iiiforn a- 
cja Warsz*yfa Bra ;*• 
18—26, „365*.,
Ralęgow»»el 2 przt iitkm 
wa. jednolity olan kow 
wyucza do całkowitej 
ptwnośej bilanjowśi r,a- 
towice. Krakowska 8/2.

.221 I

Lokal* handlowe
Magazyn z garażem na 
dwa autc potrzebny za
raz rrcżliwie w Katowi
cach. Wszelkie koszty re
montu zwrócą Oferty do 
„Trybuny lobotniczej . 
Katowice Mickiewicza 9. 
P o l „Magazyn"*. „59/

N a u k a * 1

Księgowości arr.A "ykeń- 
skiej, przebitkowej, cii- 
lansoznawstwt. Gruntow
ne wyu-zenió 4 tygędnie. 
.Początek 15 września. — 
Wpisy przyjmuje sie od 
god ., 16 do l9. Chorzów II 
Karola Miarki 2, m. 3.

359Rg

1
Poszukuje Anny Gorówag, 
Lrtel z synem Bytom, 
Mickiewicza 27 3»64g

r
Zamienię piękne mieszka
nie willowe 4 pokojow e 
kuchnią, z wygodami, we
randa i ogrodem w Opolu 
na poJoone albc -m,iejaze 
iż Katowicach lub okoli-, 
cy. Wiadomość: „Trybuni 
Robotnicza”, Katowice, 
ul Mickiewicza 9, pokój 
Ni 18, tel. 361-04.

Humorysta . conleren-
ciei wclny. Oferty 
„Tryb. Ro d ” Katowiće. 
po „A rty s ta ’ 1227 |

Zamienię duży pokój z 
kuchnia Cchojec. blisko 
dworca ns podobne w K a
towicach lub okolicy. Zgło 
szenia Katowice- Jana 14. 
Księgarnia. 1228 Lstepca”.

Czeski generalny zaetepea 
handlowy poszukuje firmy 
w celu sp "zedaży n tsięnu 
jących artykułów: Szkło
ceramiczne, lusterka 
wszystkich rozm iarów i 
wszystkie artykuły szkla
ne. pipy do beczek, kape
lusze, kompletne zapal
niczki artykuły zabawkar 
skie dla dzieci itp Oferty 
do Administracji .Tryb. 
Robotniczej pod „Ża- 

3tt02kr



W  l o r e k

WRZEŚNIA
Doroty P ie tra

V schód siońca  5.44 
Zachód słońca 19.28

T A K  8  Y  Ł  < y
9. 9. 1.932 r.

o d n isaa ie  p rzez  K om isję 
L igi ?7arcdów  w F e l inie^ 

ra p o ilu  p o tęp ią l-cag o  nostę-jj 
p o w an is  Ja p o n ii w  sp raw ie  
M aadżcnii, R a p o rt ogłoszony! 
m a być w  Genew: z, N an k i-j 
n ie  i T okio Jap o n ia  żąda  za! 
n iech  au la  p u b lik a c ji pod  p ra : 
s ją  w y s tąp ien ia  z L ig i N a-j 
-odów  .
9. 9. 1937 r.

Zgon p*M. T ad eu sza  Pinifc 
go znak o m iteg o  h is to ry k a  poj 
lo n is iy  i h is to ry k a  li te ra tu ry  
Frof. P in i o p racow ał p o p n -j 
la n ie  w y d an ie  dzieł znaka- 
r.atyr.h  poetów  p o lsk ich : A da 
m a  M ickiew icza, J. S l"w ac-i 
k iego, C. N orw ida, A 
ha. i

9- 1944 r. I
M arsz, T iio  w y d a je  rozkaz j 

rozpoczęcia pow szechnego 
p o w stan ia  w S ercu .

W dftiach 5—8 w rześnie Mc 
a k n a  obchodziła uroczyście 809* 
lecie swojego istn ienia. 800 la t 
tem u  w  roku  1147 ówczesny kró* 
n ikarz  zanotow ał po raz pierw szy 
tę nazwę.

Spotka} sie wówczas książę ru  
ski, Jerzy  D ołgoruki ze sw oim i 
sojusznikam i, książętam i Czerni
chow skim i. Od te j chw ili rozpo* 
czyna się życie m iasta, k tó re  stas 
to sic z b ieg iem  -zasu jedną z
na.irdększych stolic europejskich.

W w czesnym  średniow ieczu — 
M oskwa była m ałym  miastecz* 
kłem , zagub teny-m w śród gęstych 
lasów', rosnących  na brzegach rze
ki o tej sam ej nazwie.

_ Na początku X III s tu lec ia  stpla 
=ię M oskwa stolica niew ielkiego 
księstwa udzielnego. W tedy przez" 
całą zMrruę rosyjską przew aliła 
się n aw a la  .najaz-du kiego

Batu=Cban złupił i spalił w ó
wczas Moskwę, k ióra  po przejść; 
T atarów  bvła s te rta  rum owisko 
copt cł ów.

Jednak  po kilku  dziesiątka 
lat M oskwa odrodziła się. Kśją 
Iw an słynny „zb ie rak
Ziem  Ruskich, u ery n ił z niej jc< 
no z najw iększych i najładnic 
szych m iast W schodu. Od cza: 
ego panow ania ugruntow ano L -* 

p rem acje  księstw a moskiewski- 
go nad  irn y m i państew kam i ri 
skjmi.

V końcu XV w ieku stała p 
M oskwa stolicą jednolitego  p o  
stw a rosyjskiego, zwanego -jeszc' 
wówczas „państw em  m oskiey  
sk-im". Jednocześnie skończyła ' i 
w tedy 150detnia zależność Rur • 
od rozpadającej sie .Złotej Ord; 
tatarsk iej.

Od tej chw ili zaczyna się ok;-' 
rozkw itu  Moskwy, jako stoli, 
niezaw isłego państw a. Przybyw a 
.ią do niej poselstw a z Polsku 
I  itwy, Niemiec, Ita lii, Grecji, 
T urcji i /■ w ielu  innych państw  
E uropy i  Wschodu.

T R Y B  IW A ..OBOTMICZA

800-lecie Moskwy
R ozbudow a Moskwy sta je  się eó 

raz okazalsza i im ponującą. Ityan 
I t l  w znosi nowy, kanitęnny K rem l 
(spodkowa część ml asta, otoczona 
murern w arow nym ), którego mu* 
r.v przetrwa-r; aż" po dzień ’ dzi
siejszy.

K rem l siał sic sVm,bolom nic*' 
podległości i potęgi państw a roo* 
sktewskiego.

W ciągu w iek u -X V II i XVIII 
Moskwa staje  się ogniskiem  ogól* 
uo-rccyjM -śj ku ltu ry  narodow ej.

Pow staje tu  w iele ' szkół : dz*eł 
sztuki, -wspaniały ófc budynków , tu  
w  M oskwie w ytw arza stę lite ra ' * 
ki język rosyjski pow stał" z 
norsk ich  g w ar północy I południa. 
P rzen iesien ie- stolicy państw a ro<= 

-śy.iskiego przez P io tra  WielKieg-o 
z Moskwy do Petersburga, n ic  
osłabiło w cale znaczenia dawnej 
stolicy.

W połow ie osiem nastego stułe- 
cia pow stał p ierw szy rosyjski u*
-.iw ew tet, założony z in icjatyw y

O  a i l l i i l  i  i N i O  wV i i  W  i i .
W IDOK N A KREML

Mi ub ija  Eomonosiuw .. Uczelnia 
ta  w ydala z czasem dużą ilość 
znakom itych myślicie}! i uczo* 
nych Jednym  z naftrasri.-miej* 
azyct mómenibm w  dziejach 
Moskw-* był rok ial2.

Napoleon rozpoczynając sw ą 
wyprawę n? RoSjP p-owdedpiał, że 
..jeśli za.jmt K ijów , to schwyci 
Rosje za nogi, jeśli zajm ie P« ter 
shu*r wyżm ie ją  za głowę, a obsa< 
dzając Ma*.liwę — uderza' Rosję w  
samo serce..?’ !

Wtemy, jak  ztik-c-ń-cz/Lo sie to 
uderzenie. Moskwa spłonęła, ale 
Rosja zwyciężyła. ;

Odbudowana stolica sfała się. 
środkiem  intensyw nego życia go* 

j^tóodarczego i politycznego. >

W drugiej połowic XIX w ieku 
'pow stajsy^iiM oskw ie w ielki prze* 
mysł, a w raz z nim  Ucznv pro le
ta r ia t fabryczny — M oskwa staje 
się jedna z tw ierdz rosyjskiego 

■pocj alizTua.
W  p a m ię tn y m  p o w s ta n iu  g rud*  

fc s ło w y  m  w  1905 ro k u . r o b o tn ic y  
’ tnosk tew s-cy  d z ie w ię ć  ani Jya lczy *

bohatersko na barykadach. póki 
nie ulegli przem ocy carskich wojsk 

6b*;:ard an n erii. Po raz drugi po* 
- 'u ta li robotnicy Moskw/y z b ro 
nią w ręku  w* listopadzie 1917 ro

dni biorąc ucfeiat w raz z woj* 
i k iem  w pow-staniu przeciwko 
rząętcwi t.ymozaeofwemu ICiereń* 

'sk iego . Zwycięólwo władzy ra 
dzieckiej otworzyło nrzed Moskwy 
nowe perspeKtywy rozwoju.

D eanna D u rb in w  „Wteczploj Ewde”

ń - L l C l E  F C A G 1 l I T E U C t i E J
J A z ę f o  f  r u i )  o w s k r e a o

0  W  Grecji rozstrzelano 14 dzia 
laczi* dem okratycznych, na  15 dal-
6zv wydano w yrok śmierci.

m i w r m T m n m i  i

Rrriaęujs. JOZKF PRUTKOWSKJ

Szczupłość naszego ..Kącika spor 
towego’’ nie pozwala n;e tylko na za 
tr/.epzczenie licznycft listów naszych 
Czytelników, ale naw et na odpo
wiedź, i  a w, *y że w tych granicach 

,nić. możemy zamieścić in teresują
cych nieraz, materiałów.

PoniSUzy iednak matr-riał bielski 
jest. tak charakterystyczny, że posta 
nowril;śmy gn wydrukować w orygi
nalnym brzmieniu:

Bielsko, dnia 4. 9.'47. 
Szanowny Panie Redaktorze! 
VZirdomym mi jest że interesuje 

sic Pan sportem i każdym przeja
wem we wszystkich jego dziedz i0  
n-ch, dlatego terf Ł zainteresowa- 
r ie r i  rzytu.ię codziennie w „Trybu1
nie Robotniczej” „Kącik sportowyV;4j
który Tąn redaguje, a w którym 
zresztą nic bez stusz.rldści, porusza 
i krytykuje Pan wszystkie n ie ta --  
kfy i niedociągrięcia klubów’, dzia
łaczy sportowych, czy też poszcze
gólnych zawodnikówń^co niewżątpli- 
w>e osiąga swój skutek i cel.

Wobec powyższego uważam za sto 
so iree i n a ‘C7„asie poinformować 
P na o sytuacji, laka utrzym uje się 
V' sekcji bokserskiej BBTS-u, na 
F.ęó; minut przed przereklam owaną 
już Rewią Mistrzów Bokserskich 
na wodzie a której to gospodarzem 
wdeśnie ma być sekcja bokserska 
BBTS-u. Inicjatorem  i organizato
rem tej wspaniałomyślnej fim prezy 
na wodzie o charakterze ogólno
polskim jest kierownikiem sekcji 
bokser?.k'cj ob. Rymarz F. Nieste
ty, sekcja jego jako gospodarza tej 
imprezy nie odegra w tym dniu 
żadnej roli w ringu, poza walkami 
wsiępnvmi które także nie staną na 
poz-omic, ze y/zgledu na nieodpo
wiednie przygotowanie zawodni
ków.

Miano wicie kierownik ów uważa za 
stosowm : najpicrvi urządzić taką 
imnfm-tj i pochw jłić się. czyimś do
robkiem, nie oglądając się na sto1 
sur.k: w ew nątrź 'sekcii,-jak  również 
nie troszcząc - się o formę swmich 
zawodników, a na drugim miąjscu 
stawia dopiero konieczność zajęcia 
sic bliżej swoją sekcją.

Na potwierdzenie powyższych za
rzutów składają się następujące, 
argum enty:

Zarządzona przez Sl. OZB jedno
miesięczna przerwa letńia, trw ała 

'w  tej sc ić ii 3 miesiące, a w ostat
nich dniach fierpnia rozpoczęto pod 
ckiem nmuprawn-.onego do prow a
dzenia treningów- zawodnika za- 

'praw ę bokserska. Pomimo rekla
mowania , się kierownika w prasie, 
że trenerom śekc.ii będzie najpierw  
P Sit. a w miesiąc później znowu 
Kantor, a ostrdnio zapewn.ł on na* 
v c t  zawndników.^e; trener SlOZB 0b 
Szydio będzie .p'”ż;i jeżriżgł do Biel
ska trenować, to jednak sekcja sto; 
w dalszym ciągu bez zmian i bez 
trenera.

Wobec tego pozostała naga praw 
da. co sekcja ma. a czego nie ma- 
Sekcja ma niec zlifawany materia! 
a nie ma trenera, ani nawet zawęd 
nika z. świadectwem przodownika 
który byłby uprawniony do prowa 
dzenia treningów i nie posiadł 
również żadnego zatwierdzonego 
p^zez Si OZB sekundanta.

Zanudzam Pana długim listem, 
ale nie uważani, że zostanie Pan 
wet - niego obojętnym i na pewno 
Pan wyciągu** z niego oapówied-

m
F ilm  Polski i C en tra lne  Stu* 

d;o F ilm ów  D okum entalnych  w 
M oskw ie przystąpiło  w spólni 
do realizaej* długom etrażow ego 
film u dokum entalnego w  Pol* 
sce. R eżyserem  tego film u jesl 
L eonis W arlam ow , trzykro tny  
la u re a t p rem ii sta lin o w sk ie j 
twmrca szeregu pierw-szorzęd 
nych film ów , ja k  „S ta ling rad”, 
Pogrom  w ojsk n iem ieckich  pod
M oskwą, „Jugoslaw ia , L inia

’ M eanerhelm a’’, „B ohaterow ie 
O jczyzny”, „L otnicy” i innych

Zdjęcia w ykonyw uią jedno* 
cześnie trzy  grupy  film ów  
Jedna  z grup, w  skład k tórej 
wchodzi ope ra to r Wf. C itrbn, 
w yjeżdża w  najbliższych dniach  
na  Dolny Śląsk, gdzie w prze* 
ciągu m iesiąca dokona .'Hr.ereguj 

zdjęć z tam tego  te renu . D ruga 
g rupa opera to ra  M ikaszy prae 
cu je  n a  lin ii W isły, od Krako* 
w a do G dańska, a  poza tym  do 
kona rów nież zdjęć n a  Wvb*-ze 

' żu. T eren  działan ia  trzeciej gru 
'py opera to ra  S iom ina obejm uje 
zachodnie połacie k ra ju : Szcze
cin, Pom orze Z achodnie, Zie* 
m ię L ubuską  itd.

• «A
*  W ytw órnia M e‘ro . Gold- 

wyn - M ayer pow ołała do ży
cia no-wy departam ent poświę
cony produkcii obrazów na te 
mat najaktualniejszych zagad
nień społecznych. Przy produk
cji obrazów z tej grany w spół
pracu ją  z filmowcami funkcjo
nariusze agencji Associated 

Press.
Pierwszy film pod tyt. „DIA- 

BŁLSKTE ZASADZKI”, poświę
cony jest zagadnieniom coraz 
bardziej mnożących się k a ta 
strof,' spow odow anych, ruche-m 
motorowym na szosach am ery
kańskich.

TELEGRAFIA O B R A Z K O W A
Technika prze tezy  wania fotogra

fii drogą telegraficzną rozwija sit:
- ceraz ónr,dziej. , Dziś istnieje juz 
w., Ameryce i w Europie roz-gałę- 
ziona sieć aparatów, liżywan^bh dfjJ 
telegrafii obrazkowej. Aparaty te 
przypominają pierwowzór fonogra
fu Edisona. Obrazek przeznaćfoi.y 
do prz,'es!ani<a, 7,ostaje owinięty do
koła Walca, obracającego się ru 
chom jodnoslajnym. Układ optycz
ny „odczytuje” obrażek, znacząc” 
go punki pó' punkcie i ' zamieniając 
jasne i ciemne punkty na nim na 
prądy elckiryczne o odpowiednim 
natężeniu. Układ optyczny noruse.a 
się zwolna wzdłuż wirującego 
walca, umożliwiając kolejne przc-
lelegrafowanie każdego punktu
obrazka.

Przyrząd odbiorcz.y porusza się 
ściśje tak„samo i z tą samą szyb-
kośdą. Główną rolę Bwtf tym przy
rządzie odgrywa promień ąwiatla 
którego natężenieizmienia się za
leżnie od przypływającego („na
danego”) prąLlu Promień len, pa
dając na światłoczuły papier, owi
nięty dokoła walca, daje obrazek,

k tó ry ' wywołuje, się i utrwala jak 
zwykłą fotografię.

ńgencja „Associated- Press” roz
porządzą w Stanach Zjednoczonych 
siecią ''elegraficzną Jtfho.wy Jork — 
Sari Francisko. Dzienniki amery
kańskie bardzo szybko otrzymują

najaktualniejsze fotografie. Wsjei- 
' kie katastrofy i wydarzenia są fo- 
. lografowane z - samolotu przez spe

cjalnie wysianego reportera agen
cji, a w kilka godzin później ocl 
nośne zdjęcia są reproc akowane w 
dz ie ln ik ach

Czwartego wt-ześniii b r„  stara* 
litem  Do.nu K ultu ry  Z. Z. odbył 
się  w  D omu K u ltu ry  w ieczór »u- 
torsk’ Józefa P rutkow sktege z o* 
kazjj niętnasto lecia jego prac; li* 
tfracKie.i. P rzy om aw ianiu  prze* 
b iegu uroczystości najchętn iej —- 
w brew  zwyczajom, torządkowi 
rzeczy i -wł-asnym chęciom  — prze 
sunąłbym  osobę jub ila ta  na plan 
dalszy i zatrzym ał sie raczej nad 
tym z czym zetknąłem  się na  rym  
■wieczorze po l-az p ie jw szy: ukcja 
Dcartu K u ltu ry , rodzaj publiczno 
ścd i kw iaty  od... hutników .

U szanujm y Jednak porząriek 
sp raw .

— Więc przedew szystkr m trzeoa. 
jeszcze raz poudórryc że v  sczór 
ten odbył się w brevT u s ta lo n y  
tradycjom  — pod p ro t iktoratem  
trzech d-uka-zy. Je s t w  tym  Pe* 
ivien głęboki sens społeczny — i 
być moż< że r  -yczaj ten p rzy j
m ie się  i że w  przyszłości wszyst* 
kie lite rack ie  wieczory odbywać

Nakładem  Spóldz'elni W ydaw ni
czej „Książka" w yszty ostatniu z 
druku:

W  serii Biblioteka Pisarzy Pol
skich i Obcych — A. Mickiewicza 
.B allady  i rom anse”, w  opracow a
niu St. Furm antka. M oliera — „Mi
zantrop" j Skąpiec" — oba tomy 
w przekładzie i opracowaniu Tad. 
Boy'a żeleńskiego; U. J. N iem ce
wicza „Pow rót posła" w opraco
waniu W iktora Hahna. ' 1

J. Londona — „Biały kieł" w 
przekładzie S. Kuszelew skie1'. Po
pularny autor „Gorączki złota" da
je -nam w tej powieści obraz zma
gań samotnego :w ędrowca z okrut

h m  KSI ĄŻ KI
ną przyrodą północy. Porywająca 
historia psa — wilka zdradza g łę 
bokie znawstwo duszy zwierzęcej.

St. Piętaka — „Młodość Jasia 
K unełała”. w ydanie trzecie na no 
wo opracowane Jest to opow ieść o 
utalentowanym synie chłopskim, 
k tó ły  nieźmiernym trudem  w ydo
bywa się z prym itywnych w arun
ków życia wiejskmgo.

L. Przemyskiego — „Rzeczy, 
kraje, obyczaje". W ydanie dirugie, 
przejrzane i pODrawione. Autor

Sylwetki kompozytorów Dolskich (II)

B o l e s ł d  w  S z a  b e l  s k i

t \A A A A AAAAAAAAAAAAAAAA

nie wnioski, bo tylko artykuł Pana 
będzie jedynym lekarstwem, po
trzebnym do wyleczenia kierowni
ctwa sekcji, z dotychczasowej \jego 
taktyki, a do wtóre, przyczyni się do 
polepszenia ivam nków treningo
wych i w oąóle wpłynie dodatnio 
ni obecne stosunki sekcji, które jak 
wyżej zaznaczyłem, próęz krzyku i 

0 'opagartdy o boksie na wodzie 
» J  się zupełną beznadziejnością 

Pozostając ze sportowym pozdr*- 
leniem kreślę się z szacunkiem'

X. T.
Czy nie będzie kresu,
Borączek BBTS-u?

Jednym z y/ybitnych polskich 
kompozytorów jest Bolesław Sza- 
belski j u ż  w pierwszych swoich 
utwopach wyodrębniDjśię. od innych 

! kompozytorów' swą' indywidualno
ścią o mocnych liniach oryginalne
go talentu. Skupiony i z-amknięty 
w sobie, prosty i nadzwyczaj 
skromny, niclafiyy jest do podej
ścia, tak jak' ’ niełatwą- i nieco
dzienną jest jego" muzyka.

Bolesław Szabelski urodził się 
3'^grudnia 1896 r. tv Radoryżu 
(pow. Łuków). Końcźąc gimnazjum 
w \Uai'śzawie jcdndćżjtśnie. .studiuje 
w Wyższej Szkole Muzycznej im. 
Chopina, po 'eżtyni w Konserwato
rium Warszawskim. U Mieczysława 
Surzyńśkiego kończy, klasę orga- 

. nową w 1915, po czym do końca 
wojny tj. do 1918 następuje, przer
wa w jego dalszych studiach.
Z chwilą odzywania niepodległości 
studiuje komp.bzydje u Romana 
Stal kowskicjgo i Karojij Stzyinanow- 
s!iiejgo% Po uk.ónyzeniu studiów” 
muzycznych obejmuje stanowisko 
organisty przy katedrze w Płocku, 
ofa^JstunowiśIjb ptSnjW a w tam- 

"Tejszej Szkole Mu2ryę|ncj. Otl za
łożenia Śląskiego ,-l<!bpserwalorium 
Muzyicznego (192-9.1.) jest prufestr' 
rem kla^yr organowejje.tu^której wy
szło wielu wirtuozóty.

Bolesław Szabelski zaczął swą 
twórczość stosunkowo p ń ir  i Na
pisał wariacje fortepianowe, kwar

' 1)S smyczkowy, 2 symfonie, z Mó- 
rjioh: druga napisana jest na orkie"- 
strę-^ clior z udziałem sopranu 
(tekst pieśni wielkopostnej), kon- 
tatę ■ na r chór i * orkiestrę, suitę 
i etiudę na orkiestrę, rnagni- 
ficat na chor, sopran solowy i or-

c-strę, 'ćonceriinó'' na fortepian i 
;}r-i$estrę oraz caty szereg dziel 
.-FgandWych. Osobistą tragedia” 

sabUskiego jest to, że podczas 
ilłupacji, którą kompozytor prze 
trwał pod Warszawą, zaginąi sze

reg jego utworów jak: pierwsza
symfonia, wariacje fortepianowe, 
kwartet smyczkowy i kantata.

Zarówno postać- |  k i twórczość 
Szabelskiogo ma wic.e cech wspól
nych z francuskim kompozytorem 
Cezarem Franckicm. Jak tamten 
wrażliwy, skłonny do mistycyzmu, 
człowiek pełen skromności i pogo 
rly umysłu. Jak C. Franc.k jest Sza
belski mistrzem organowym i 
świetnym polifonistą. Równoc®^ 

- śnie twórczość- Szabclskicgo ma 
dużo wspólnego z twórczością je
go genialnego nauczyciela Szyma
nowskiego. Jak tamten jest Szabel- 

. ski niezwykły i mistrzowski w za
stosowaniu śmiałej i wyrafinowa
nej harmonii.

To, co tak świelnie wypowiedział 
St. Kisielewski o suicie Szabelskie- 
go, można zastosować do caiej je 
go twórczości, „...pełen niezwy
kłych, wybitnie pomysłowych efek
tów orkiestralnych w istocie wy
rósł z tego samego pnia ideowo- 
estetycznego: z dążenia do sztuki
„obiektywnej” ale emocjonalnej 

•emocjonalno - wewnętrzna, trudną, 
opanowaną, bez łatwej łezki, ale za 
fo z męską dyscypliną, z poczu
ciem forrm* hierarchii i radu. Sym1 
boi twórczości istotnej i w  pełnym 

» ‘*ego słowa znaczeniu bezkompromi1 
sowej“.

A DVGĄCZ

cfaje tu-barw ne obrazki z dziejów 
cywilizacji, loz-szerzsjąc horyzonty 
i uzupełniając wiadomości ucznia 
sam ouka — „uczy baw iąc". Książka 
ta stanow i wzorowe zastosow anie 
me-toay upowszechniania nauki,

W altera  Scotta — , Rob - Roy" w 
przekładzie T. Sw iderskiej z przed 
mową -prof. ■ A. Treliaka. Jes t to 
powieść historyczna, przedstaw ia
jąca przygody Franka Obaldisto- 
ne’a w Szkocji. Całość' powieści 
przepojona jest dyskretnym , typo
wym dla W altera Scotta hum o
rem. W yczerpująca przedmowa 
prof. T retiaka zapoznaje czytelni}-1' 
ka zarówno z epoką, lak i z  tle-m. 
historycznym twórczości autoTa.

1 TTkazały się również dw a dalsze 
tomy Biblioteki Pisarzy Polskich i 
Obcych. Są to: tragedia Juliusza 
Słowackiego „Balladyna" w opra
cowaniu i ze w stępem  Stanisława 
Furmaiiika oraz kom edia Francisz
ka  Zabłockiego ..Sarma-tyzm' w o-
Dracowaniu Kazimierza Czachow
skiego, ze wstępem Zdzisława Li
bery,

Biblioteka Klasyków M arksizmu 
powiększyła się o szkic popularny 
W. Len.na p. t. „Imperializm jako 
najwyższe stadium kapitalizm u". Lf 
kazał sie opracow any p-rzez Lekar
ską Spółdzielnię P iacy „V adem e- 
cum lekarza praktyka", stanowiący 
podręczna encyklopedię lekarską. 
W ygodny format kieszonkowy o- 
raz szereg cennych w skazów ek z 
uwzględnieniem najnow szych zdo
byczy m edycyny czynią z  tej Pu
blikacji wydawnictwo pożyteczne 
dla każdego lefkarza W ydano tak 
że zbiorek w ierszy satyrycznych 
Jana Brzechwy p. t. „Palcem w 
bucie". W iększość wierszy zaw ar
tych w  zb io rn iku  byia już publi* 
kow ana w czasopismach. Z lite ra
tury obcej w ydana została powieść 
historyczna A leksandra Dumasa — 
ojca .T rzej mus*zikieterowie" w 
przekładzie Stanisława Sierosław 
skiego.

się będą lutu k>roi^ktoraiem robo-' 
n ików  « d p n k arij.

Sfow< m H ® 1 yvyel(»lł * r*» 
m i-n is  ? w ią z K' Literatów w  R*1 
ńywicacn red. W ilhelm  Sieweatyif 
Ocenił dóóJatnui twórczość P r u t ' 
kowskiego. zwrtrcajac uw agę n» 
ła-dunec liryczny  jego utworóiW 
Red. /-ndirzc’ WydreyńsL-i w  ob« 
szem ie opracow anym  sz.dcu k ry 1 
tycznym  zapoznał pttbl.ezpość Z 
życiem- poeR', okresan.i jego tw ór 
czości rozległością teima -yki i ho* 
gactw em  fbrm  w , ’ego 1'rerackny  
dorobku.

P ru tb  iw ski p izedstaw ił się p u 
bliczności n ie. tylko jako doo ry  p® 
et-a liry  eony i e s tr^ d o W  t.-O 
aniołku złofcy-Tt.:.”. „C yrk”) ale
równocześnie Jako harcbto aaoT? 
recytator. W ygiasza sw oje włer* 
sze bardze w yraźn ie  t przeKon:” 
w u jaco .,

Szereg w ierszy a r  f ąnterhiec' 
kich, SLanoyuących dość mocńA 
pózvcję w  aorobku  JózeR. ł-ru t- 
kowskiego, przeczytał ob. K iss * 
O rski.

M iłą n ;“spodznnkę sp-aw iia  p
bliczności’ maszyniztkc D otnu K u1- 
tu rv .B arbara  'S ław ińska, ipiewa* 
jąc  prz-' akom paniam encie forte* 
p tan u  bardzo dobrą  piosenkę P ru t 
kowrsktego „Janek •' K a tta ”, (wy* 
d a rą  ostatn io  nakładem  „Awi* 
ru  ).

Publiczność oklaskiwana szcze* 
rze każdą pozycję w iersze Prut* 
kow skiego są  bardzo bezposred* 
nie, n ic  zaw ierają  m glistych i M e 
zroZLtmiałyhh m etafor, (panoszą* 
cyeh sie ■ nagm inn ie  w  w ierszarh  
m łodych współczesnych poetów), 
u d erza ją  zw ięzłością sform ułow ań 
i przejrzystości? poetyckich  o b ra* 
zów

Pnw oilim  iM>pul? m ości jeg 
w ierszy, (z jak i.n  spotka) się rzad 
ko k tó ry ,p o e ła), były  kw ia ty  prze 
słane poecie p*-zez hutników .

W ieczór u d a ł się. Wy pe łn ' ih 5, 
sala, oklaski, reakcja  pubiicznośct 
i nastró j jaki penow aj w  ciągu ca 
łego w ieczóru, udow odniły org-l< 
nizatorom  (Dom K ultury). Te 
w arto  urządzać naw et (tak mało 
popu larne  u  nas) w ieczór'' literce 
kie dla szerszej publicznokU- 
Rzecz ja-sna - że w tym  w ypadku 
do pow odzenia przyczyniła ń ą  
w iele pODularność Prut,kowskiego. 
w każdym  razie nńleżałoby s ir  pff 
kusić o częstsze w i eczoi / Itte ie J ' 
kie, n a  których p rogran i moga ste 
składać u tw ory naw et kilk-u 
tów lub p isarzy  Ta część pub li(i* 
nośct, k jó ra  n ie  uczęszczała clO" 
tychczas na tego  rodzaju  m p r-ę tff  
przekonała się że „ta ń te rań ir*  
n ie  je s t w cale  taką nudna jakb# 
się w ydaw ało z okładek i ty tu łó ^  
książek um ieszczonych na wys*8* 
w ach KS'ęg?rn. , ' „
R edakcja  „T rj/buny S-ofcołi-tcz®.", 

sk łada w  iym  m iejscu JubU ato" 
serdeczne g ratu lacje  z  powodjt 
tychczasow ycn osiągnięć i udań®' 
go w ieczoru — o ra i  życzy mu 1 •  
ko poecie t jako sw em u sial W 111 
w spółpracow nikow i dalszych 
cesow. O siągnie je  na  pew no, -I®‘ 
żeli jego w iersze bedą tak  d y 1* 
-niczne i n takich horyzontach 
l-r-znych, jak  n . D. w iersz  ,,Cyrh .' 
Usłyszymy je  na n e in io  na 
żającym  się dw udziesto leciu  I6**0 
pracy literack iej.

■*DY SIĘ DWOCK blJĘ..
Kuhra znów  ich ma bogacić. 
Takie rosną plany.
— Siuci-aj jeno,' pono nuzi 
Biją w iaiabaay!

PUK


